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Rękopisów nIe zamó\Vłonych Redakcja nłe zwnl(;a. 

ma zaszc.zyt zawiadomić p.p. akcjonarjusz6w, ze na zasadzie uchwały Walnego Zgromadzenia z dnia 24 lipca 1920 roku i z zezwolenia Ministerstwa Skarbu 

. i Mil1jsterstwa Przemysłu i Handlu z dnia 30 listopada 1920 roku za 'Nr. 70661120 

kapitał ak yj y awyzsz,y z staje D arek p l kich 27.00n.OOO 
drogą wypuszczenia nowych 60.000 akeji V enlisji po marek polskich 640 imiennej wartości każda 

na następujących warunkach.; 

l. Katda akcja emisji poprzednio h daje prawo do nabycia w terminie do dnia 19 lutego 1921 r. Jednej nowej akcji V emisji. 
2. Cena emisyjna nowych akcji wynosi marek polskich 750 za sztuk~. Z kwoty tej przypada marek polskich 540 na kapitał zakładowy, reszta zaś po potrą

eeDhl hosztów emisji i stempla nR kapitał zasobowy. 

3. Nowe akcje V emisji będą uczestniozvć w zyskac'h Banku, począwszy od 1.. stycznia 1921 r. i od tej daty zrównane zostaj-ą pod wzgl~dem praw z akcjami 
dawniejszyoh emisji. " 

4. Akcjom.riusze, pragnący skorzystać z przysługu;ąctlgo im prawa nabycia nowych akcji, winni na;p 6źniel dnia 19 lutego 1921 r. przedstawić swoje akcje 
a.kcje do ostempklwania w instytucji Centralnej w Łodzi, ul. Piotrkowska 74, lub Oddzi ale Warszawskim w Warsza wie, ul. ' Y;erzbowa 8, i jednocześnie. wpłaoić pełną 
sumę marek polskich 750 na każdą akcję nowej emisii. Po urływie tego terminu akcjonarjusze tracą prawo do nabycia nowych akcji po ich wydrukowaniu. 

5. Na uiszozone wpłaty wydaw&ne będą świadectwa tymczasowe, które b~ą zamienione Da akcjf" po ich wydrukowaniu. 

6. W razie nierozebrania nowyoh akcji przez dawnych akojonarjuszów, na pozostałą ich część otwarte b~dą zapisy publiczne. US!9--a 

Naczelnik '\v Paryżu. 
Prasa o Piłsudskim i Polsce.-Ks. 'Sapieha p~. 
zosta~ie ViI Par-yżu.-Pod .. ,.;, isze on umowy z Fran
cją.-Piłsudski bierze udział w naradaeh nad 

sprawą rosyjską. 

PARYZ, 7 lutego, (PAT) Od 
specjalnego I(orespondenta: So
bota była punktem kulmilJflcyjnym 
uroczystoś(}i, w czasie której u
jawnił się cały charakter narodu 
francuskiego. Uroczystość pozo
atawi niezatarte wspomiente. -
Wśród najwspanialszej pogody 
Naczelnik Państwa wraz z mar
szałkami Franoji, generałami i 
przedstawicielami prasy przyjąt! 
został w szkole Saint Cir. Tu od
było się przypięeie orderu Virtu
ti militari marszałkowi Fochowi. 
Przed śniad.aniem. które odbyło 
się w pajacu Elizejskim, marsza
łek Piłsudski wręozył M'illeran
dowi order "Białego Orła". Król 
belgijski lJa«e lał serdeczny te
legram do marszałka. Piłsu d skie
go. Wspaniałe było pt'zyjęcle. w 
Ratuszu. Sala iiw. Jana ubrana bl
la białeml orłami l sztandarami 
.polskiem!. 

Na uroczystej akademji w SOl'
'~nie, oprócz Noulensa jApela 
przemawiał tak~e członAk Aka
demji francuskiej Joan Richeten, 
którego przemówienie było pelne 
entuzjazmu dla P olski. Dzien so
botni był najcIJarakterystyczniej
Btym dla tych dni historycznych. 

PARYŻ, ? lutego. (Pat). Havas, 
Na mOWEl prefekta departamentu 
Sekwany wygłoszoną .w czasie przy
jęcia w ratuszu odpowiedział mar
Białek Pibudski; 

Prwpiękne słowa, które w ' tej 
chwili pan wypowiedział wywotują 
w mej duszy głębokie wzruszenie. 
Będą one słyszane poza granicami 
t~ch murów i wywołają we wszyst
Juch sercaoh polskich wspomnienia 
cierpień przebytych przeszłości oraz 
słaszną dumą na myśl o wspólnych 
nadziejaoh oraz wspaniałych obiet
nicaoh na przyszłość i owoonej pra~ 
cy, która jest najpewniejsz/\ gwa, 
rancją przyjaźni Francji z Polską . 
Przypomniał pan, że w ponuryou 
chwilach historji naszej PSiry ;'; hył 
schroniskiem dla uchodźcó \'; "l{

skich, którzy znajdowali tu z",\' 
bratnią przriaźń, spotykali serl':\" 
które były skłonne zrozumieć ich 
cierpienia. Był to rodzaj wewnętrz
nej komunji, głęboko wyznawanej 
wiary 1 nadziel, z której zrodziły się 
nltlrozerwalne węzły przyjaźni po
między obu kr~jami. Pary~ ma .le
szcze inne prawa do wdzięcznośoi 
Polski. Oto w chwili, w której wszel
kie objawy żyoia narodowego były 
systematyoznie tłumione na ziemi 
p()lskiej, Pary~ stal się ceńtrum pa
t~jotyzmu polskiego, skąd promie
ruowala w słowach poetów i męMw 
nauki odżywcza siła, z kt6rej Polska 
czerpała odwagę i pooiechę. Oto Są 
przyczyny dla których kult dla Pa
ryża jest tak głęboko zakorzeniony 
w duszy polskiej. Jaka trwoga ogar
lIQla Polskę na wiadomość o niebez
pieczeństwie grożącem miastu zagro
żonemIl 41w.ti łlZU p~ wl'~ów. 

Z jaką~ radością gląboką Polska uj 
rzała, że dzięki niewzrlJszonej od
wadze mieszkańców, dzielności o
brońców i genjuszowi przewódców 
niebezpieczesbvo zostało od miasta 
oddalone, 

W ostatnich ozasach, gdy Wa.r
szawa była zagroMna w swych silach 
szlachetna pomoc, z j aką pośpie
szyła Francja dodała jei odwagi do 
oporu i siły do zwyciQstwa. Gorąoe 
przyjeoie, jakle zgotowaliśoie dziś 
prezydentowi Republiki polsldej fest 
nowym dowodem nl~zmjenioDych i 
serdecznych uczuć dla Polski, która 
przez moje usta wyraża nam naj
wi~kszośó wdzięczność. Osobno po
dziękował marszałek za poruszone 
wspomnienia dotyczące marszałka 
osobiście. Zakończył zas stwierdze
niem, że przyjaźń łącząca Francję i 
Polską jest najlepszą gwarancją 
szcząśoia j pomyślności obu krajów 
a równocześnie najtrwalszą gwaran
cją utrzymania pokoju europejskiE'go 

Po mowaoh marszałka Piłsud
ski oały orszak skierował si ę do 
salonu, w którym zapro!lzeni goście 
oraz ozłonkowie rady miasta wzno
sili okrzyki na czeŚĆ Piłsudskiego 
i Polski. W salonie literatury Pił· 
sudski wpisał się w księgą Złotą i 
otrzymał dzieło Jana Oaiua. W sali 
bufetowej prezydent 'rady munioypal
nej wniósł toast na oześć Piłsud
skiego i Polski. Rozległy się huczne 
oklaski, muzyka odegnła hymn na
rodowy polski. Przed opu~zczeniem 
ratnsza marszałek Piłsudski złożył 
na ręce prezydenta miasta 10000 fr. 
na rzecz bitldnych Paryża. 

Niezliczone tłul,Vy z:jromadzonych 
owaoyjnie witały i ~f'gnały przej et
dtająoych i od;eMtająeyeh obu pre
zydentów. 

PARYŻ, 6Iute~o. (Pat). Hav. Mar
szałek PUsudski Dyl VI iobot~ po po-

ludniu VI Sorbonie, gdzie zebrali się 
członkowie uniwersytetu, rektor akade
mji paryskiej, przewodniczący nHly uni
wersyteckiej, przedstawiciel ~ 'i;,dz uni
wersyteckich. W przyjęciu 1 czestni
czylV liczne o sobistości ze świ ata cy
wilnego i wojskowego polskiego i fran
cuskiego. Między innemi obecni byli: 
Paul Perret, prezydent izby deputowa-

T -stwo Miłośnikó~ Muzyki. 
Jutro o godz 8.15 w. 

\Yieczór Kameralny 
nych, Leon Berau, minister oświecenia Przy fGrtepianie: I 
publicznego, Letro~eur. minister pracy, 
Poincare, były prezydent republiki, Nou- Stanisław Hociołkowski 
lens, ambasador, prezydent komitetu 
francusko-polskiego, kardynał Dubois, W programie: SCHUBERT, GOLD-
arcybiskup m. Pal'yża, marszalek Foch, MARK, MENDELSSOHN. ' gen. Weygand, gubernator m. Paryża, _____________ .r 
gen. Bourdouela, gen. Pomiankowski, 
gen. Bojarski i t. d. Naczelnik państwa 
przybył o godz. 4-ej po południu w to
warzystwie Milleranda; ks. Sapiehy, g. 
Sosnkowskiego, hr. Zamojskiego i jego 
tttałżonki. Rektor Apel pr,zedstawil mar
szałkowi obecne osobistości. Marsza
łek, poprzedzony przez woźnych w to
warzystwie Apela i obecnych osobisto-

knąwszy umysly i serca ludzkości, za· 
pewni jej szczę~cie. 

Zgromadzone tłumy wznosiły mani. 
festacyjne okrzyki. Dwie panie ofiaro
waty Marszałkowi bukiet z białych liIJI 
i czerwonych mimoz i róż o wstęgach 
narodowych Polski. 

ści, wszedł do wielkiej sali wykładowej, PARYŻ, 6 lutego (Pat). Havas. ' 
gdzie muzyka odegrała hymn narodowy 
i Marsyljankę, a zebrani wnieśli powi- Pomimo dOIliosIego znaczenia wazo
talne okrzyki. Ambasador Nqulens po. rajszego posiedzenia Izby dE'puto
witat marszałka Pitsudsltiego, przyczem wanycb. dzienniki poświęcają hardzo 
wspominal o dziejach i literaturze na-
rodu polskiego, który stanat w jednym wieje miejsca opisowi pobytu. Naozel-
rzędzie z innemi państwami Europy. nik a Pailstwa W Pary'tu, przyczem 
Wspomniał o Adamie Mickiewiczu, a pomieszczają bardzo obfite Hnstracje. 
zakOlIczyI źy<;zeniem, aby jaknajwięcej Oałn prasa bez wyJ':\tku. stwierdza 
studentów polskich przybywato na uni-
wersytet paryski, a zaś aby studenci gorące przyięcie jakie Paryż zgoto-
francuścy udawali sIę do Polski. Rek- wał Naczelnikowi zaprzyia~nionego 
tor akademji Apel w mowie SWej pod- kraju, który tak mówi "Journal" za
kreślit, że oba narody pielęgnowały ten słutył na podziw świata oałego- Pa
sam idea! -wolności i sprawiedliwości, 
wspólnie przeżywaJy chwile slab ości i ryżanie tyle włożyli uczucia w przy-
cierpienia i wspólne chwile sławy. Pod- iącie marszałka Pilsildskiego, tt\ był 
kreśiit następnie działalność uniwersy- on tem do głębi wzruszony i już w 
tetów krakowskiego i lwowskiego, za-' h d' h ś . d ł ż: • 
znaczając przy tern, że chociaż ttniwer- pIerwszyc mac o W18 czy, 'c me 
sytet warszawski jest mlody, otwiera się spodziewał si~ tak wspHuialych ma· 
przed nim świetna przyszłość. Rektor nifestacji. Zapytany O cel swej pod
zako~czyl. SWOI!!: mow~, ofiarowuiąc Na- l'Ó~y oświadozył mal'szuł e lr Pllsudski, 
czelf!lkowl ~anst~a Jako symbol !ącz- te celem tym jest l' edvnie zaoiśnię-
nOŚCl medaljon umwersytetu parysklego.. . ~ '. J . _ 

W odpowiedzi marszałek Piłsudski Cle węzłvw sympllt)l pomlęazy obu 
podkr~ślił ~lę~o.kie wzrtlszeni~, jakie ' krajami dla tradyoyjnej wsp6łpraoy 
doznaje w chWllt, w której znajduje się tak w oz asie pokoju jak i podozas 
w .starej świątyni wiedzy, zobrazował wojny , 
dzIałalność uniwersytetu, a zakończył . 
mowę swoją życzeniem, aby wiedza pol- PARYZ· 6 l t (P t) R d' 
ska i francuska ztączyły się w wspóJ- '. fi ego.. a.. a 10. 
nym bratnjm wysiłku dla wskrzeszenia Prasa tutE!Jsza przywll:tzuJf1 wielką 
dubr~ ~II.\ kt4i.t.e pt~ .. .:w~, d9 tooz/;\oych sl~ oboouiE' w 

I 



I wtorek 8 lutego .!.1!92::t~r::"", ____ • ____________________ N'_'._1ł8 __ 

f twierdzą, O b'r lO wład7f1 Nie bez ~maczenia jest te~ (l-Pary~ll narad francusko-polskich. -: brze poin ormowane wy O "'re koliczność, ŻA wybory prezydenta 
. Petit JOllrnal" zamieszcza długI że na konferencji zapadną p d t R lOt o odbywają 81 0 w innvm czasie, nii 
~rtykul, w którem podnosi ~oniecz- wazne decyzje. rezy en a zeczypospo I ej wybory seimowp. Nastr6j T1loi,~ 
ne iaknajryohlejszego zawarcia trak- uJedz przez nrtecią<.; C7,Usu. który 
tatu handlowe!!'o analogicznego do. PARYŻ, 7 lutego. (East-Express). Ostat.nie głosowania nar! kon- upłynął od jerlnycb. do drugich 
tego, .J·akI· zostal zawarty. pomlądzy Rada miasta Verdun obdarowała mar- ł l e b 6 !.<... e' i a n i p 

szatka Piłsudskiego dyplomem obywate- stytuc.ią prz]'nio!! y szereg su re - wy or "", g'rlln LUwn .J zm . 
Franoja a CzechosłowacJą· Ten~e la /tonorowego m. Verdun. !lÓ'w prawicy sejmowej. Przpf?rso- Przy systpmlA elektoralnym 
dziennik donosi, że minister Sapieha wala ona swojq wolą w na)wa1;- marny więc pewność, ŹA z urny 
pozostanie w Pary~u j~szcze przez PARYZ 7 lutego. (East-Express). niejszych po senae.ie I,westj!l~h wyszła jAdnostka, b~dąca wykład. 
Pewien czas po odleMzle marsza.łka Dnia 6-go b'. m. o godz. 8-ej wieczore~ b t raWIe nildem obecneJ' woli narodu, przy 

1 d minister Sapieha i generał Sosnkow~kl lronstytucyjn YC . ".J. w sp t Piłsudskiego, a to w ce u po plsa- oraz przedstawiciele rządu francuskle- wyboru i atrybucjI prezydenta systemie sejmowo-senackim is-
nia odnośnego traktatu. Co sią ~y- go którzy towarzyszyli Naczelnikowi Rzeczypospolitej. nieje tylko prawr'opodobip.J\st~o, 
czy umowy filll'tnsowej, .to wymJe- P~ństwa do Verdun, powr6cili do Pa- Oto Sejm ustawodl1wczy u- :te wybrauy ~re~ydent odpowiada 
ny dziennik wrra~a oplnJą,. że na~e: ryża. obwalił nff'ilnżą wlęlrszo~cfą, że źyczeniom kraju z przed roku, 
ży poczekać na okolicznośCl bardzlf'1 VERDUN, 7 lutego. (PAT). Te~st prezyd/'n ta Rzeozypospoli~ej . wy- czy rl wuch lat. 
sprzyjaiące. deklaracji Rady m. Verdun. Rada mla- bierać będ7.ie izba poselstr8 l se- W drugiej kwestji, zadecydo-

PARYŻ 6 lute$!o. (pat). Hav. Wie- sta Verdun zgromadzona dnia 5 lutego nat, połąozone W z. gromadz~nle wanej w piątek przez Sejm. t. ;. 
czorem marszałek Piłsudski w towar~y- 1921 roku na nadzwyczajnem zebraniu t to w kwestJ'i atrybucJ'j prezyrlenta, 

. I' k' t d .... ·Iorąc pod u'''artę, z'e Polsk.a walczyla. nar.odowe·, nas ąpnle przYJą t I stwie MiIleranda i Jego ma zon I u zlez v w <5 d d" r c o e 
Brianda i Leona Berarda byt na przed- dzielnie przy boku sprzymIerzonych I wniosek Związku lu ow~~naro 0- zajmują znowu l! upy en r -
3tawieniukomedjifrancuskiej. Po przed- hoMowala tym samym i~eałom co L.ota-. wego, te prezydent me mo~e we stanowisko djametralne rózne 
stawieniuopu~ciłmarszat~kogod~.11.15 ryngj~ i prZyCZyniła slę~o?statm~go sprawować naozelnego dowództwa od prawicy. Wszystkie te g-rupy 
w nocy Paryż, udając SIę speCjalnym zwycIęstwa oraz przypommaJąc ~cI~le .. są za dOPUSzozPlliem ewentuallJo-

., d V rdun i na okoliczne po- węzły łączące Lotaryngję z Polską mla- W czasIe wOJny.. d t 
rao~i~~~mW t~wa~zystwie ministra .Bar- nnje marszałka Pilsudsldego obywate- W obu powyźszych kwestJach ści, aby w czasie wojny prezy en 
lhou, min. SapiehV, ~en. Sosnkowsk!ego, lem honorowym miasta ,verdun .. ~oko- zastępowały g-rupy centrowo-le- był rówllocześlli~ naczelnym wo
pulkownika Wieniawy-mu~oszews~legoz nanieuchwałyporuczaslęmerowlmlasta. wioowe sta~owisko wrę oz przeciw- dzem. Jest to znowu stanowisko 
hr. Zamojskiego, posła de Panafleu l ne od "rawicy, oparte na argu- rzeozowo słuszne. O ile bowir.m 
marszalka Petin. Reprezentant Ml11e- Powro't Nar-elo,'h!l Pan' ~twa t' l' t ł ~anda, le Fouquer, gen. Weygand, gen. u .. 1 1\11 , n • mentaoh rzeczowyoh, psycholo- może być wątp IW?m, czy s a .1' 

Henrys oraz personel poselstwa pol- 7 l t r:icznych f na do~wladczeniu lat złączenie naozelne) władzy \f OJ 
<;kieńo żegnali odjeżdżającego marszał- WARSZAWA, II ego. ostatnicb. skowej z władzą pręzydjalną jest 
j'a. \vojsko oddalo honor}' wojskowe. (PAT). Naczelnik Państwa po '· Je~li idzie o sposób obierania dObre i czy nie g-rozi ll'yktaturą, 

PARYŻ, 7-g0 lutego (Pat). Od wraca do Warszawy jutro t.j. prezydenta, wysunęły wszystlde o tyle pewnem jest j!2: w. c~asje 
specjalnego korespondenta) W pią- we wtorek 8 b. m. o godz. stronnictwa cent~owe f lewicy (z Wojny pO~l'\dane jest, skupIenIe w 
tek'. po długi:i konferencji z.Leo- 10 m. 20 rano. wyjątkiem "Wyzw,lrnia", propa· jednam ręko obu tych atrybucji, 
nem B o urgeOl s, marszałek Plłsud- , gującego plebiscyt) system wybo- g-d\'ż nie powiększa ilośoi cZylI-
ski przyjął przedstawicieli pra~y Od' d i'I!\'8 ru przez orlr t:bny Sejm elektoral- ników kierowniczyeh i zapewnia 
francuskiej. W luótkiej przemowIe laZ l ruryz o ny. "Prezydent Rzeozypospolitej, większą jednol!tość akcji. Natu-
marszałek podkreślił, ~e ohecnie VERDUN, 7 lutego. (PAT). Po po- - brzmi wniosek tych grup, - raInie nie pÓWIDQO to być trakto-
istnieją dwa główne punkty około wrocie na dworzec marszałek Pitsudski Wybiera powołane w tym celn T wane jako reguła i dogmant. _ 
których powinniśmy ześrodkować udał się do specjalnego pociągu, wkt6- zO'romarlzenie narodowe, zło~one Prezydent-adwokat, lelrarz, czy 
całą uwagą. Jest to praca nad po- rym przyjechał minister Barthou. Wpo- ",b plektorów. Ilo~ć ich bęrlzie rnlnik nie sięgnie w praktyce po 
kojem oraz współdziałanie Polski ciągu tym minister Bal'thou :"Ydat ~nia- podwójna w stosunku do ustawo- władzą naczeln~g'o dowód~y i nfkt 
z Francją. danie na cze~ć marszalka PiłsudskIego.! wei liczby posłów sejmowych. - rozumny mu t<'J. władzy ru~ przy-

Po wymienionym przyjęciu mar, W śniadaniu wzięli u~z!at gen. P~ten, Prawo głosowania przy wyborach zna; dJaczeg-óż Jednok odbJP.rflć ~ 
szałek przyjął pr1;edstawicieIi sto- gen. Dupu, monsig. ,GWISty po ~n~ad~- fllektorów ma każdy obywatel, po- góry, ustawo:Jal>czo, tą możhwośc 
warzyszeń ~ydowskich Silwen Le- niu gen. Peeten mJał wykład o bItWIe siadająt'y czynne prawo wyborczp prezydento",!), pochodzącemu ze 
wyego i Salamone Reinacha. Po pod Verdunem. O. godz: o-e! po potu- do S~jm·u". sfrr wolskowycb~ Zwłaszoza w 
audjencji Lewy oświadczył, ~e od- dniu marszalek Plłsudslu pozegnawszy S"stem ten ma og-tomnie wiele PolSce jest zaś Prpzydent _ żoł
niósł nader korzystne wra~enie, a się udał się wraz ze ~Wltą do swego cpch' rlodatnich. Jest on mniej nierz _ jak widzimy, - rzeczą 
to z powodu, ~e marszałek Piłsud- pociągu, aby odjechać do Warszawy. s!\omplillowany od systemu pl e- rno~liwą, kt6ra j w prz~szłośol 
ski wykazał znajomość sprawy do- Gdy ~ociąg ruszył m~zyka z.agrala hy~n bi scytowe'!o, zasłoso wani e j ego n i Q i (> rln oJtrotnie g'otow~ SI ę ~o
brej woli i ducha demokratycznego. 'polskI .. ~arszałek PI~sudsl~l.ukazal S.lę, dAje gwarancję. 2e wola narodu wt6rzyć. DośwllldczPnIa ostatnloh 
Przy audjencji obecni byli przed- w okme I zawolał: NIech zYJ.e Fra~CJa. odzwiercjpdli sią w wyniku wy- lat wykazalv Z['E\szt&, ta takie 

trwają w dalszym ciągu. Dzienniki do· 
noszą o istnieniu dowodów, że wielu 
znanych komunist6w pob.ip.r~ło pienia • 
dze z Berlina. Na proWinCJI przepro
wadzono r6wnież liczne rewizje. które 
daty obfity materiał. "Mat!n" do?<?si z 
Moguncji że w FrankfurCIe polICja a
resztowala 14 osób, między te,mi kilku 
komunistów wojujących i kierowników 
organizacji zbrojnej. 

6rozja a bolszewia. 
Po zuolszewizowanill Armf\nii 

sowipty spoziewaly się, ~() Gruzj~, 
otoozona zewszystldoh llra-;ne 
stron bolszewizmem, porlrla się 
bez walki. Tymczasem setki ag-en
t6w, wysłanych no t<"go kraju ni@ 
mogły niczego \lokonać i rzą I so
wiecki czuł się wl,r6tce zmnszo
nym 0.0 odwołania swoioh <1e!e'!,1\-
2:at.ów. Wobec tego Gruzja spo
dziewa sią nowef;o napa~u zbroi~ 
neQ'o ze strony hols7.f'wik6w, 
zwłaszcza, że nosi się z planem 
zaatakowania sowieckiego Aseir-
bejd!2:anu. . , 

Przytaozając te fakty ze 'zro
dła angielskiego .,Ft'ankf. ztg" 
domyśla się, ze w cał~m tem mę
skłem wystąpieniu Grnzji wi d ać 
rąką An2:lji, którę. jej dodaje od
waO'i. Zaatakowanie Aseirbejdża, 
nu Dprzez Gruzję ma, zdaje sią. 
na celu wywołanie małego pożaru 
dla odwr60enia. uwagi bolszewil{ów 
od Polski w stronę połur\niowe;;'o 
wschodu. W takim razie Gruzja 
odegrałaby tam tą samą rolę, ja
ką odegrała Polska, w Europ1e. 
Wypadki na Kanl,azia są jesz.cze 
dla nas dość tajemnicze, ale ,Jest 
nadzieja, że sytuacja ta w !ulllU 
tygodniach się wyjaśni, 

Jłowiny W kilku słowach. 
Czeskie zgromadzenie narodo· 

we .zamierza znieść 12 świąt ka· 
toli ckioh. 

Robotnicy domagajft sią wobec 
tego przedłuźenia udopów rocz
nych o 12 dni. stawiciele prasy angielskiej. Zebrani odpowiedzieli okrzykIem: NIech horów zuppłnie tak samo, jak w połąrzpnie atrybuo;i było i P?d 

Ż (P ) W B 1{ . P l k , . . ,. . 1 la Ojciec ~więty ofiarował na rze~z PARY, 6 lutego. at. . . żYJe o s a. plebiscycJfl, a ~maCZDle WlerD1eJ wz· lędem rzeczowym 1 w ~ Z - rosjan, uciekinieró~ z Krymu 200 tyslę. 
Petit Joornal" ogłasza przypusz- jak w przYiętym projekcie sejmo, lanin psycholozicznem dodatnIA.. cy lirów. 

~zalne wini ki konferencji pro\vadzo- "TI·lll·t! ~" O fll'to~Dnb[b pol~bo- wu-senacklm. Prflwica przeforsowała swoJ~ 
l'k p·t u Cit1 • illl lin k ś' _ W Hamburgu odbyła się demor:~ nej w czasie pobytu Nacze Ol Ił J - f a [US~I'[b Ze strony prawioy rzucają ozę- poglady znikomą wię ,so Clą: . stracja przeciw w~runkom k.onferen.c)1 

sudskiego w Pai'y~u i uwaza za nie- r n " . st{) pytanie: s]corn sejm i senat Nl1leźy ;pdnflk przyp.ornnlf'ć, ze paryskiej przy udZIale 50 tysIęcy osob, 
pra\,dopodobnym, by juz teraz przy- LONDYN, 7 lutego. (Tel. wf. "Gl. pO'hodzą z powszE'''hnyrh wybo- \l'niog'(j lich_w alone, me. tworzą _ W całych Niemczechpodnosi~ię 
szło do układu finallsowego i utwar Polsk,") W "Timesie" londyńskim uka- rów, to ,ilacl,e("6żby orzecz~nle wcalp df'fl~11tlVlllll_ ~rzeole czyta jeden wielki okrzyk oburzenia przeciw
cia konwencii woiskowej. DZJenuik zał się pierwszy artykuł o podróży Na- tych reprezentant6w ludn miało nie m o że ,lesz('ze wlele postanO-I ko rzekomo krzywdzącym uchwalom pa-

h k 6 czelnika Państwa do Parvża. Warty- , ",.\ W sądzi, że min. Sapie a, t ry po kule tym wskaZUje, że pólacy są więcej być mniej zupełnem wyraźef111'1Il v.ir>[\ zmienie i usonq-v. spra- ryskim. 
wyjeździe marszalka .pozostanie jesz- zaintel'esowani sprawą konwencji mili- ie·.'o po!!lądó\\, niz or/eozt>nie e~ wie \Y~adzy i atrybu~ji prpzyilen- (_) Ambasador niemi.eoki .zawia~,u~ 
cze w Pary~u, przywiezie do Wal'- tarnej ;' Francją, niż h"andloWej;Francj::: lel\torów wybranvoh wedle tej ta n,:eczypospollte.) wystHrC'ly mił urzędownle łotewsk16 mlD , s~r,,\\ 
skawy gotowy traktat handlowy zaś jest zainteresowana i w konwenCji sfł mei o;dyn acji~ ., t.ylko pełue staWIenie się ~osłów zagr, że Niemcy uznały Łotwę de Jure. 
francusko-polski wzorowany na trak handiowej i militarnej, jako główny wie- Pvtanie to ma tylko pozory I'pnŁrowoJewicowych; w Jnnycb (_) Komisja do spr. zap. ll;mer.\" 

k I,' rzyciei Polski, gdyż umie~cila znaczne " I. k t·, kańskie,l' Izby re
n

l'ezentantow osw. W.L1-tacie francns o-czeS"lm. swoie kapitały w przem1'ś!e wł6knistym słuszności. ', wesł.iach. jaii li. p. W wes ,]I '" d l. 

' :J b ł l ozyła się przychylnie co. o WDlOSJiU PARYŻ, 6 lutego. (Pat). R, i górnictwie. W swoim czasie mówio- Przy gloqowaniu na posla sf'lj· skła iu senatu konieczlJą y a J,y upoważniającego. prezydcma do zapr~-
" no, że w zamian za konwencję mi\itar- mowego, ezy senatora, rniaro;laj- .H a osiągnięcia pomyślnego wynl- szenia wSZystkIch n::tfudów BWlatu, 

"Poslednija Nowosti" piszą: ną Francjazaż.ąda r~kompens.at e.I~o~o- Nym J'est dla wv.borców dIngi sze ku zmiana stc1l1o '.ds ka niektórych aby przysłał.y delegat.ów. na konferen, Fe k t · " l . micznych ! WIększej konsol1dacJI \\,e- .J b ma 
wne wes Je na.JWIę rsze) wnętrznej. Polska w ostatnich czasach reg czynn"r6w, OPOWilldllją się ~rup. cję w sprawle roz r0.le '. 

wagi będą ()mawiane dziś na zrobiła na tej drodze duże postępy, oni za dauym kandydatem ze ~~~,t4<.....,,,:-.,,~-"W"'.-. ; 
konfer. encii 'z Piłsudskim ll'lcz- rozstrzygając większość swych kwestji wzglądu na jego przynależnoŚĆ 

~ '1: zewnetrznych; pozostaje tylko drażliwa 
nie z kwest ją rosyjską. Pil- kwesi'ja wileńska. "Times" oświadcza, partyjną, na ' całoks7tałtjego świa-

d k · tk l' . 1 że trudno zrozumieć, po co właściwie topoglądu, ale często teź ze 
su S l ze nął SIę z WIe u pO- gen. Zeligowski pozostaje jeszcze w I wzglądu na jego ustosunkowanie 
Iitykami rosyjskiemL Kola do- Wilnie. I ;lIt) do zaQ'adnień, specjalnie źy 

\

wotnYCh dla okr~gu. Czasem na
wet bardziej decyduje wzgląd , 

P d plnhl'lI[ytem na tio'rnym (lb~ku karskie, dając je inwalidom czeskim czy przyszłv poseł b~dztfl dobrym rza ł:Iłł I il III Ilfąt; • naturalnie. W tej zbrodniczej robo- zastępcą interesów o'{ ręg-u, ni2 
Niemcy, licząc się z utratą Slą- oie czechizowania gra główną rolę wszystkie inne okoliczności. 
ska, wycofują stamtąd -wagony. regi"nat polski Fr. Cbolewa, pobie Przy wyborze elektorów sr' 

BYTOM, 7 lutego. (East-Express). rając za swe nikczl'mne usługi 3000 tuacja zmienia się zasadniczo.
Według nieulegających wątpliwości in- koron czeskich mfes , lie. :Byt tego Wtedy szerokie Joasy mają za
formacji niemcy nie przestają w dalszym I regenata zdał się :. " M.grożonym danie uproszczone. Znają kąndy
ciągu wywozić z Górnego Śląsku wago- we Frysztacie ~ rac I z(lpo~iedzia- datów na p~ezydent~ 1 wiedzą 
nów kolejowych i lokomotyw. Codzien- nego tamże dnIa 29 sLyczDla r,. b. kto z ubIeRających SIę o mandat 
nie odchodzi wielka i1o~ć wagonów do public7,nego zgromadzenia czeskICh elektora bęlzie po stronie jedne
Nisy i Brzegu. Niemcy wysyłają cale komunist(jw, na kt6rem mial ~rze- goo lub drug-1ego. Decyzję S~yą 
pociągi po 66 wagon6w. Zamiast po- mawiać Ska~a, !'F'daktor" komuDl~ty- pow~zmą przeto zaJe~nie od sta
ciągów tych przychodzą inne, złożone oznego "Ru\. e!!o ~rll.wa Z PragI. nowI ska swego przyszł~!!o repre
z wagon6W starych i zniszczonych, na uW Cholewa Jednak wymógł na zentanta w konkretnym wypadku. 
U6rych przemalowane są numery. Wla- frysztacki!ll staroście., ż? ten w!sła~ Jego przynt?1e~noM partyin~ mo
ściwe namery wagon6w zastąpione są na owo zgromadzenie zandarmow l 1;e być C2'iąsto rzeczą nie DaJwa~-
r.umerami wagon6w wysłanych. ' odbycia ieg-o zabl·onil. Starosta m?- !l iej szą. 

Hiemcy zaproszone, l~a. koof~ren[ie l" 

lonaynt!~. 
BERLIN, 7 lutego. (East-Express). , 

Ambasador francuski przed wyjazdem 
z Berlina złożył wizytę niemieckiemu 
ministrowi spraw zagranicznych i zapro
sil go w imieniu sprzymierzonych na 
konferencję W Londynie, kt6ra rozpo
cznie się dnia 1 marca r. b. 

Iłarada dyplomatów sowie[ki[b, 
LONDYN, 6 lutego . (Pat). "Tele 

graphen Cornp." w Waszyngtonie 
otrzymało depeszą iskrową, z łi!o
skwy ~e z okazji pobytu I(raSlllU 
zostało powołanyob na konferencję. 
wi? lu przedstawioieli zagran i oy; próoz 
Litwinowa i Koppa byli rosyjsoy 
przedstawiciele z Helsingft1rsu i 
Sztokholmu. Na konferencji ma być 
omawiana sprawa rosyjskiej polityld 
zagranicznej. 

liiem[y szykanują górnoślązaków. 
BERLIN, 7 Mego. (Tel. wt. "Glos. 

Polsk."). We czwartek o lutego gen. 
Lc,ond przyjął delegację g6rnośląza
kl' l, emigrantów z Niemiec, która przYII 
b} 1 dQ Opola dla zaprotestowania prze
ci'."ko gwałtom i szykanom niemieckim 
i wręczyła komisji międzysojuszniczej 
2 memorjały, poparte 160 dokumentami. 

tywowal rozwiązanie zgr~madzen~a Ta ewentualność zajdzie n. p. 
ewentt'laln0ścią wkrnczenia na me wówczas, gdy o godnoś6 prez)'- P ,'Ie I'n m'I"I·(It!lr:'.ilnn nr 6rn[j'l' 
polaków celem wywLł IDia rozruchów, denta współzawodniczy cdowiel, rze~ n r.; u ~Ili iIi II fi ti. 

Bohaterska odporność jednak pol- stojący poza partjarni, a skądinąd CHORSEA,7 lutego. (PAT). Rad. 

[leli na 5ląsku Ll2szyńskiru. 
Smutna dola polaków na Sląsku 

Cieszyńskim pogarsza się z dnia na 
dzień, albowiem podstąpna taktyka 
czechizacji tej odwieczne; ziemi pol
skiej zyskuie stale na intensywności. 
Rugi polskich rod\l;in na porządku 
dziennym, szkoły polskie zamykają, 
a na żądanie otwarcia ich nastąpuie. 
szykany i represje elementu pol 
skiego. 

Ostatnio konfiskują majqŁki po
laków. odbierajll im koncesie szyn-

skiego ludu przemo~e te gnąbiciel- sympatyczny większości wybor- Wiadomość z Aten o upadku gabinetu 
ski e tortury. ców. Aktualnym rnógłbv być ta Ral{alisa i pOWierzeniu qunalisowi misji 

~ J - utworzenia nowego gabmetu wywołała 

Kronita polityki polskiej. 
- Zebranie ligi narodów odbedzie 

się w Genewie dnia 21 lutego pod prze
wodnictwem Dacunny. Rada zastana
wiać się będzie nad sprawą Gdańska, 
nad sprawą zagtębia Saary, poczem 
zbada dokumenty odnoszące się do kwe
stji polsko-jitewskiej. 

- Rząd litewski zawiadomił ligę 
narod6W, że przyjmuje rezolllcl'ę, po
wziętą ~ Brukseli w sprawie p .ebi~c}'
tu na ZIemiach, co d;, których Istme}e 
spór między Litwą a Polską pod warun
ldem że wojska polskie opuszczą te ob
szary i sprawa będzie załatwiona tylko 
na drodze plebiscytu, a Litwa zostanie 
uznana de iure. 

ki problem właśnie przy najbliż- w londyńskich kołach d~plomatyc~nych 
szych wyborach: Do pomyśleuia niezadowolenie, które minęło na wlado
jest też sytuacje, w której w mość, że Gunalisowi nie udal0 się utwo
.Jednem i tern samem stronnictwie rzyć gabinetu i że Kalorog~p.ulos otr~y 

maI tę miSję. Ten. ostatm .Jakkol~tek wyłoui się różuica poglądów 00 uchodzi za przeciwmka Vemzelosa Jest 
do osoby pożądanego prezydeuta jednak umiarkowany, a ~rz~jaźń jego ~o 
(swego' czasu mieliśmy dwuch kUIl- ententy jest szczera. Jezel1 uda mu ~Ię 
I d t6 k I A utworzyć gabinet z członków wszystkIch (y H W demo ratyczilyc l w . • partji tak venezelist6W jak i gunari~tów 
lUel'yce, niedawno zaś część ra ly- to bedzie on dia pomyślnego przebIegu 
kujnych socjalistów we. Francji konferencji londyńskiej jaknajlepszym 
głosowała za jednym z kaudyda- p:'o-;;nostykiem. 

Obławy OB komunistów we fran!ji 
tow, a część wstrzymała się od 
giosowania). Zupełnie już nato
jiliast nie wcilod .. § w g-l'ę przy 
wsborucIl E'l('!\tol'~w względy 10-
!csl!:e, "O ,["guwe", .zy zawo- PARYZ,7 lutego. (Pat). Ha", Po-
110 w 6' ' .. KUkiwlUlia W środ~1l komunistów 

i VI HiemUR[h. 

Z' czarnej giełdy. 
(Tel. od nasz. koresp. warsz.). 
Usposobienie na nieficjalnej giel

dzie warszawskiej jest ciągle chwiejne, 
W niedzielę, kiedy giełda urzędowa nif 
byla czynna, na czarnej giełdzie pl!J 
cono: 

Marki niemieckie: rano 15.40, po 
tern 15.55. 

Dolary: rano 830, potem 852. 
Franki: 50.50, potem 57.50. 
Ruble złote: 35,000. 
Rzesz6Wki: 172. 
Funty: 0,000. 
Korony czeskie: 10.30. 
Marki złote: 160. 
Franki złote: 210. 

Giełda warszawsloio 

Notowania z dnia 7 lutego: 
Wal u t y: Ruble carskie po 500-

500.-, ruble dumskie po 1000 - 83.-, 
ruble dumskie po 250 - ,~5.-, ~~lary 
Stanów Zjednoczonych 8uJ.-, 1 ... 0.-; 
franki francuskie 57.40, 57.15; funty s;d . 
5120.-, 3050.-; marki niemieckie t5.o?, 
12.45; korony czesko-slo\\!, 11.25. 19,.9;:>. 

A k c j e: Bank Hand!?wy w \'v~~r..' 
szawie 1 - 8 em. 1310 10 cm. 1de,:l! 
Bank Kup. Lódz.ki 800, Bank Zachodni 
1-2 em '1550 4 em. 1500, Bank Kred, 
Warsz.' i - 5 ~1Il. 2625, :> 0m. 242J, A z::,~, 
SpoI. Zarob. w Pozna' li 8-9 .en;: ~~/'): 
Borkowski 3050- 29'2'. Rudzki lt2:;'J -
17100 StarachOWice p J0 - 9700 - \"""0, 
Wars'z. Tow. fabr. c !{r~ 9500 - S(jC \ 
Zawiercie 28500-275UJ, Zyrardów 272(XI 
25000, Firlej 2500-2G50-2tl00, L.egju~~ 
1500 - 1450-1480, Bank Iiandl. ŁódzlU 
1575, ToW. Kop. Węgl. l0000-104>Q.-
10000, Zald. Ostrowieckie 7500-;-9000-
8250. 



,Zwyżka kursu 
marki polskiej~ 

WtoreK ., lutt'~o 1 ~ ~ • 
• 

Pewne wypadki dni ostatnich lVięc słusznym., aby wprzód wska· uą konsekwenej.ą; do te-go spro
pozwalają atoli przypuszczać, że i zać przyczyny, a potem przejść wadza się jego czynno§ć jl\ll::o po
akcja ministerjum skarbu w War- do W1Ikazania mo~liwych Śi'odków średnika, upowMmioneg'o do dzia. 
szawie zdołała już równie~ znalefć zaradczych. łania w Sprawie armeńskiej. So-

-Od dni kilku jesteśmy świadka- swój wyraz w tendencji giełd za- N j i ni W'l mienie każe mu rar. l' eSZC7ie zwró-
--- ZI'dW\'ska wr#>#''' przeciwnego od ł I f 8. P erw czy p. I son na-uu.....~ granicznych. Sta a przerwa te e 0- tAY'lUJ'''ce s1'\,l\str'i:e~"'nie' Zd"l'e cit uwag~ mocarstw snr~mierzo, 
ego. do J'akiego przyzwyczaiły nas d . d' . S ''<I' . 'l 1'~ '''''.'' co. l;' "J 

d' P k niczna z ostatnich ni I o CIęCIe mi się, te prtyezyną bezpo§red- nych na te fakty. Jest oczywiste, 
ypadki ostatnich tygo nI. o a- kraju od Wiednia, zdaje się nie być nł·ą trudno~ei w Armenji j Turcji że te małe państewka nadgranic71' 

tastrofalnym wprost spadku kursu rzeczą czysto przypadkową. b .. t kt t . S.( T I t t ne, J'eszcze waloz"oe o sw6.i. b". t. 
marki polskiej-nagła zwyżka. Na- lI. ra a w ~vres. ra t a .., J 

stąpiła ona tak szybko, jak szyb- Nie przesądzając dalszego rez- ten został zreda.~·owany przez nie odwatą sh zaatakować wielką 
d k'lk t woju stosunków, naleiy stwierdzić, sprzymierzone mocarstwa, a zło Rosię, chyba te będą pobudzone 

ki był spadek z prze I U y-- ~e sprawa kursu marki polskiej ma pochodfii stąd, te z jednej strony do tego prz6'Z obietnice pomooy, 
godni. J'ue dzisi lłi znaczenie bardzo donio- 'kt k t l' t . h' ł pochodz"ce od wielkich mocarstw. Jak zwykle, tak i tym razem -J me vr9 S ronn c wa Dlec CIa y Ct 

t~rna giełda okazała się najczu- słe z punktu widzenia czysto psy- go aznaó, z drugiej za~, ~e 8przy- Prezydent llwah wi~e, ~e warun-

I
szym barometrem wydarzeń w dzie- chologicznego, Spadek kursu wa- mierzeńc~m nIe udało się go na- Idem sIne qua non wszelkich 118i
.dzlnie wi:llutowej i ona to pierwsza luty naszej z ostatnich tygodni, rzuoić. To jf.'\st sprawa, która łowań paeyfikMji, jest ur,oc,zyste, 
tpaniczną swą ucieczką przed walu- rozpętał najczarniejszy wzost pesy- wymyka się z Dod w{>ływu i kom- jawne przyrz(~c'lAniA ze strony 
f'Lami i dewizami zagranicznemi za. mizmu wszystkich sfer naszego spo' petenoji prezydenta, a zalety je· wielkich mooarstw, aby nie !wrzy-
!Sygnalfzowała zaszłą zmianę. łeczeństwa. Niczem ieuzasadniona dynie od jednolitego współdziała- stać z nleszozęsnej sytua<lji Rosj1, 
. b=la marki polskiej, paraliżowała uia i wzajemne; pomo~y mooarstw nie naruszać jej całości tery tor-

Aby uprzytomnić sobie zmianfł, wszelkie zamierzenia J uniemożli- sprzymierzonych, }alnej, niedopuszczać do jakiej-
Iwystarczy porównać kurs a walut i wiBła skUp niezbędnych dla prze- kolwiek inwazji na ziemie rosyj-
l.lewl·z zagranicznych z ostatnich ty- Następnie zauważa, ze pod- SilI· ... 
'(I mysłu i handlu walut i dewiz, któ- l ł -<.c A '1 l d . R" " \lfodni. z kursami z kilku dni ostat- ag Otiu l'men] WZ !~' ę em OS]! 
'6 rych posiadacze w oczekiwaniu dal- sow.' I' j t l' t Przez to przyt'zeozenie oświad-mich.' Wykazuj'ą one spadek, do. ec ne. s aw a ę samą spra-

szego spadku marki polskiej tezau- A 'd' .. J' n I't w· c30noby tv. m, 00 dziś rzndzfI Ro. .chodzący przy niektórych walutach, w"' WI Zlaną" n ego pllll \ U I 'I '. 
rowah swe zapasy, czyniąc je nie- dwe ' l tó t"'" .. d t· Sl'fI: .,Nle iesteścip zagorożeni zze-·~l'ak przy dolarze amerykańskim, do EJ Dla, na ( 1''1 ,,>'.I pr·'.uY .'n, c, ~ 

, przystępnymi naszemu ~yciu gospo- ni' c d·.(· m"e' 'd l' Wll1.łtrz, wielkie mocarstwa dobro-.kilkuset punktów. Podobnie jak do- darczemu. zara ZI..., n.le o"', me WI z " 
spo b6 'akl'eby mo ły być woJnie zagwarantowały was prze' Jar, spadła i marka niemiecka- so )W J.. g 

,przyczem pomiędzy kursami marki Paniczna ucieczka przed marką przedsięwzięte przez niezo dla ciwwszelkim naraściom. Mozecie 
,niemieckiej i dolara zachodzi zwią- polską stawała się wprost demora- wywarcia pr7'ymusu w Armenji, mieć pokój, jeśli tylko zechcecie". 
'zek przyczynowy, albowiem noto- lizującą. To teź jak zaznaczyliśmy bez pomocy wielkich mocarstw, W ten spos6b ustalonoby odpo
wania w dolarach uskuteczniane już z punktu widzenia czy~to pSY- które jedynie są w stanie gwa- ~':irdzialność za wszelką wojnę, 
:bywają w tranzakcjach n,eoficjal- chologicznego podkreślić należy rancje przyszłego pokoju i zgody". kt6rab.v wybuchła M grantoaeh 
'nych na podstawie kalkulacji, ma- wielką doniosłpść wydarzeń dni Później rozpatruje w całości rosyjskich. 
~ącej za podstawę kurs marki nie- osiatnich. Jakie zaś b~dą skutki zag-adnienie rosyjskie, "którego Je~eli wielkie mocarstwa, Nj

rnieckiei. Za temi dwiema waluta. gospodarcze ostatnich wypadków jednym z głównych punktów jest prezentowane na radzie Ligi na
m! podążyły franki francuskie, fun. dziś przesądzić trudno, zależą one opłakana sytuacja Armenji, która, rodów, z ll: odzą się z poglądem 
.ty sterlingi i t. d. bowiem od dalszego rozwoju wy- twierdzi on być traktowana w prezydenta w tej sprawie i je~eli 

darzeń na giełdach zagranicznych sposób zatadniczy, przy współu- mu zapewnią pomo~ moralną i dy-
W związku z wydarzeniami na i od tego pierwszorzędnego dziś dziale pełnym i uczciwym wiel- '['lomat,yczną-da on ze swe.i stro-

~iełdach krajowych stwierdzić dziś pytauia. czy poprawa kursu marki kich mocarstw. ny natychmiast p01ec&nie wyjazdu 
\111ożna poważną popraw~ kursu polskiej będzie objawem stałym. swemu wv. słannikowi paIl11 .Mor-
marki polskiej w Zurychu oraz na Wvraża lłię w ten spOSÓb: 

Franouzów 
.A.merykan 
Relg'jjozyków 
AngHgów 

92000 
15000 
15000 
J4000 -=--

Razem 136000 
Nie wliczono w to wojsk so· 

juszniczych (francuzów i włochów) 
na G. Slązku, Uozących 13.000 
ludzl, oraz komisji nadreńskisj 
składającej siQ p-rzeszło z tysłl\c~ 
o-sób. Załoga, złotona z 136000 
lutlzi z.ajmnje obecnie takia 
terytorjum, jakle w 1914 roku 
składa.ło siE) z niemieckiej strony 
65000 ludzi. Takio więc podwoj e
nie załogi, wymaga w odpowij3d. 
uio Większej jlości - koszal.',kwa.
ter ,:nków, placów do ćwiczeń. Je
żeli ohliczymy koszta te w zlocie 
to zobac.zymy. że Niemoy płacl'\ 0-

boollie na utrzymanie obcej załozi 
o 50 proc. więcej, ni~ płacili w 
1914 rollu na Iltrzymauie ('atej 
armjl. (Musimy jednak wziąć ta. 
pod uwagę spadeK wartości walu
ty.) Cały ozas trwania pobytll 
załogi koalioyjnej obliozony jest 
na piętnaście lat - co wyniesie 
od 10 styoznia 1920 (data ratyfi
kac.i i traktatLl wersalskiego) wy
datok 200 miljardów". Prasa nie
miecka _ oburza się na ten stan 
rzeozy i u waia, że to postano
wienie spra w y utrzymania załogi 
nniemoUlwia załatwienie s[l'rBwy 
odszkodowań. 

lIoU obcokrajowców W Berlln~. 
Frekwencja Ich wzrasta codzien· 

nie. ,giełdach niemieckich i w Gdańsku. Podkreślając doniosłość popra- "stanowisko 'P 1'1'l Z Y d en ta wobeo g·enthau'owi. 
W ostatnich tygodniach ub. roku kursu marki poJskiei nie chcemy stronnictwa obecnie rzqdzącE'g'o czni~Bp~~~~;r Tageblatl" z dnia 29 sty-
utrzymał sią kms marki polskiej atoli twierdzić jakoby osiągnięty w Rosji, było jo?i nieraz doata- Zbliżenie si~, niegdyś wrogo od-
W Zurychu na poziomie mniej wię' już sukces był dostatecznym i od· teol,nie iasno określone. Uważa 20 !BIll d' . dzielonych od SIebie narod6wdokony-
.cej 1.10. Od 31 grudnia ub. roku powiadJałtfeasm.ktyc7.~e~~u stan~wl rze- on bolszewików, jako mnipjszoM, mi Jar ow rocznie ;~e~i\~~1:~~u~ w ~l~I;=' rp~dz= 
spada marka polska w Zurychu c?y. es y ZJ· w na epszym kt6rt\.tyranja, j gwałtem doszła do tym jednak, narody bezpośrednio nawlą-
W spOSÓb wprost zatrważający. wypadku w sytuacji podobnej do władzy i która nie wyraża praw- zują nanowo pozrywane nici _ i w ten 
81 ltrudnia wynosi 1.05, 4 b, m. t; tej w jakiej znajdowaliśmy się w ,iziwych dążl'ń i ~ądań 1larodu ro· sposób frekwencja cudzoziemców w Ber-

f', b O grudniu ub. r., a wówczas wcale . k' A.l ni!Ydy Idfl s dził na utrzymanie załogi koalicyjnej linie może być dla nas miernikiem wza-
10 b, m. O.})5; 11·go . m. .90,. . I" ł" ś' Sy]9 leg-o .• r ,., - .. . ą on, h jemnych stosunkc5w między natodami. 
14 stycznia 0.75, aż osiąga swój Ole uwaza Ismy po ozem a za Wie- ~ebJ te problemy powstałe przez w Niemczec • Baczny obserwator nie mógł nie do- . 
Inalni7szy poziom dnia 21 stycz- tne. Jak długo kurs marki pol- zaulaeh stanu, ruo~ły 'być usu'nięte .. B~rliner Tagt>blatt" z dn. Z6 strzec, że cudzoziemcy są obecnie w 
mia 0.65. Równomiernie notowały skiej jest niższym od kursu koro, lub roz wiazane nrzez interwenci f) b. r. podaJ' El w obszernv. martv. _ Berlinie o wiele liczniejsi, niż przed ro-
I" ny austrJ'ackieJ' tak dtugo mamy 't '" d . J kiem. Na ulicach, ViI hotelach i restau-
li giełdy inne stały spadek kursu , I zbro.J·na. z zewną ,rz. ,"'ą, ZI on,:te kUl'" w"t"'pn"'. m 7\, • t ... 20 ml'lJ'ar lów 

do yn 'e I'a ob'a\ve be wzgJę C' u '. • " racjach widać z miesiąca na miesiąc 
·marki polskieJ'. cz I n z I m z' - wypadlI! ostatniej dnhr wojl>nnej rOC""j'e lla j',oszta "J."łOl,ri" _ d"ne . j t I h kt t eh dnie anormalnym, w stosunkach li f'] klJ... 1.rI..' .... G coraz wlęce yc 1 c ara erys yczny 

W Berlinie z kursu 10.62 z dnia oa l"Vrni!> j 1(ą I'O d0J<> po s [II liczbowr, w9k~;r,l1jące, jakie cle~ary postaci obcych narodowości i słychać 
gospodarczych źadnego uzasadnie· d t t '· .. zAkon!lly,( l' ~ , diwicki wszyst1t1ch l·ęzvków. 

~ "O grudnl','l ub. r. spadła marka .os·a crzOIe pr . <li'\" al, ze p )no""'" ni' a-) ... .,.pS .. ,- l' "''''J'gt''''a . 
O\r('. nia. nie mającym, To też dzisiejszą . 1 . t . ,. ·""l" I, •• t" .• ". "".. Cudzoziemcy znów nadają stolicy 
POlska dn' , °' 1 st~'cznia na 6.70. • d lnwazj~ 7.hrojnfl n A Jes Sp09001'11l n;pmieckie pr7.E'7. obowiązek ntrzy- pańStwa to piętno kosmopolitl1zmu,kt6-pOpra",vę uważac można je ynie za ' ko~ R" 'J 
'Podobnie i w Gdańsku, I1dzie wy- zaprowl\ '!?:f> nia syo .) U w OSl1. mywania na 'IJewnyoh obszarach re cz,mil0 zeń przed ,""ojną wielkoświa-

I> etap w drodze, po której marka Z . ł' oHo' t t Li skI .... \,nłaty na 'Warszawę zeszły w dniu m1an\' C\ta e l " W" wal) w S\, .. ojSR' H:ot'll!oyinych. Wy'3okość OWe cen rum. czne eP9, egzys .... -
.r polska l{roczyć winna, a który to t j' '. L tnl"'h J' .' jąceli tylko dla potrzeb cudzoziemców, ., ·.2ft b. m. do niebywałego lwrsu 6. uac. l w Clq~U os~a - m eSlący kosr.Łów hcn, s.ięg. aJ'''ca znnełnio 

D etap przy najtrzeźwiejszej ocenie d . dl 'e' •. 'et • OdCZUWają teraz wyraźnie wzmagający' 
'Nagła zmiana daj'e si.. zauważyć b OWIO 1y, ?Ił rosiam sanl1 muszą f"ntast". ozn'l' .. el, sum - bJła też się przypl'"'' z za~ranic". Wielu zarira-" naszej sytuacji gospoddrczej ar· .:I 1Ć l l ~,.1 'J" _ J '" 
,21< b. m., gdy marka polska z kur- pcprowa\lz. (a s-zy rozwuJ rewo- porlawana in:/, poprzeduio przez nicznych bylo od dawna dobrernł klijen. 

II dzo szybko winien być przekro- t.. d ' ó ~ l' t . . I' d . . d . 
'su O.M podnosi si'" o 20 setnvch UCJl a?; o wyOll1 w zauawa ma- ',lfH Sę anQ·ie!R!rą. Według tych da- aml, a Jeś I ZIŚ znowu czymą uzeza-

'< J czony . l R" b d ocr-l' I kupy, to oznacza to nietylko wykorz)'-(na 0.85, następnie na 0.90. w ostat- . JąC}'''.l. OSlanIf> ę ą . m '" I Ol Ilych "koszta" od zawieszenia bro· stanie pomyślnych dla nich stosunk6W 
nich dniach przekroczyła ona iuż l ez[\slI do czasu otrz.vmać pomoo ni w pa:f,dzierniku 1919 aż do walutOWych, ale świadczy teź o tym, że 
i wraca tem samem do stanu z z z:ownątrz, alf' wszelkie llsJłowa- końca paźClziElrnika 1920 r" kiedy 'gatunek towarów niemieckich jest mfa-
grudnia ub. r. W ten sposób w "owa takłyica nia pr?:eciwdziałaDl& przez siłfl I11lJell.1l0ŚĆ .t. f' 'Ve(lług- umów, przy- ~~~k~\~. dla rozwoju pokojowych sto-
krótkim stosunkowo czasie, bo l' ." I zbrojną muszą doprowadzić Jo .ięb·ch w Prukselli, przeliczono 

b ~ kI I' J 1 })okradne oZl1aczenie osiadłych,., 
'W przeciągu 2-3 dni zdołała mar- WG ec nOS]1 ęS.{I. na niemiecltą walu~ę, wynoszą w Berlinie i ViI przejeździe zatrz\1mujących 
Q(a polsJm na giełdach zagranicz- o W obecnej S) tllacji istnieje sumiE' 3,4.1 rniliardy marek w zło- się obcokraJowców napotyka oczywiście 
nych ppwrócić do stanu nie róż· Zbrojna interwencja w Rosji wiElle czynników podtc7'vmujących ('ie równajqcyo ll sią 34,4 llliljardv na duże przeszkody. Na ulicy znóW Iicz-

,niącego się o wiele od kursu, na przeoiw bolszewikom ?lbanhoto- nadzieje rycbłei pacyfikacji. Caly marek papierowych. · MiesięcznIe nie zaczynają się pojawIać japończyc}t, 
tak charakterystyczni w obrazie berliń,jakim sit: utrzymywała w grudniu wała raz na zawsze. Po tysiącz· świat znużony jl~s~ wo.ir.qi wśróJ wiQc prz0ciętnie wypada półtora skiego ruchu ulicznego. Jak nam dono-

rub. roku. To zatem stwierdzIć mo- nyeh !tlflsltach j miljardowyeh wszystkielJ narodów powoli ustala miliarda marek papierowyoh. To szą z poselstwa japońskiego jest obe
żerny dziś, że objawy panicznej k08ztal'!b ententa zrozumiała, iż sią przettollanie, :te metody mili- iednak nie wyczerpuje wszystkich cnie 120-150 japończyków zamieszkują
ucieczki przed walut zagranicznemi f siłą oręża uic nic da. się zrobić tarne, nie prowadzą ,'o rozwi ą7a-1 świadczeń ·ponoszonych przez rząd cych stale ,Berlin. Z pośr6d tych jest 

b k k do 50 studentów, reszte stanowią inży-zaobserwowane w ostatnich dniach na niAzmierzonych obszarach ro- nia ,vażn~ctl problemów orf ndo\~f lIiemiecki, dIn. wojs oalicy.inycb~ nierowie, dyrektorowie" szkót zawodo--
na giełdach krajowych, mają swe syjs!rich. Powoli pog'OdZODO się kraju, ktore to problpmy obecD1e Poza teml wydatkamI nałożonml wych, oraz ludzie podobnych zawodów, 
źródło w powaznej poprawie kur- z m)'ślą o wznowieniu stosunków otwierają sie -przed wszystkiemi, przez państwa enteuty na Niemcy którzy są wystani przez swój rzą,d do 
su marki polskiej zagranicą, Osta- z Rosją. Jal{o najlepszy w~'raz obecnie 1" RosjI J!ipma jawnej są i inne wydatki bezpośredn c' Europy dla prowadzenia studjóW l wy-

kwalifikowania się. Ci zatrzymują się tnie wiadomości prywatne zdają się tej doniosłej zmiany można słllsz- wojny dOliJowej. Najpowaźniejszą płacone pl~zez niemieckie kasy w Berlinie zazwyczaj 2 do 8 tygodni a 
wskazywać na to, iż stan zmienia n10 uważać list b, prezydenta WiI· sprawą jest obeenie J<westja sto- państwowe. 're wydatki związane potym jadą dalej. 
się i nadal w kierunku korzystnym Bona dQ Ligi Narodó\v w sprawie sanku Rosji oentralnej do otacza- z otrzymaniem załogi źawjerajt\ Oczywiście, znajduje się też wielu 
dla marki polskiej. Berlin i Gdańsk rosyjskiej. Krótki tekst pisma jąoych ją mnIejszych grup oaro- koszta kolei, pOC21ty, wolnego cła, kupców, z pośród japol\czylc6\V prze
notują już markę polską prze- t.,go podaliśmy już kilka dni te- nowych. Stosunek ten wyraża się częśoiowegn żywienia, odszkodo- jeżdżających przez Berlin. Z danych 
s'l.ło 9 i wyIrA-UJ·" znaczne obrotv mo w depesz\'. Obeonie pisma we \Vza.J·emne.J' nieufłJości, rozża1e~ wanla za I.wntf'.runki, /'ekwizycJ'e statysty~~nych pod.awanych ~rzez urzę-~ "I J J dy borllllskle wymka zupęłme wyraźny 
w markach polskich. francuskie .podaj ą prawie l(om- niu, które stwarzają wzdłu:t gra· i t. p. WreszcIe Illljpowatniejszą wzrost frekwencji obcokrajowców w 

Jako J'edn~ ~ przy~zyn wskazu- plctny wyciąg- z tego wa~nego nicy ten stan niepokoju i nie'pew- sumę stanowią wprost bajeczne Berlinie. Ciekawa w tym zestawienia 
., d k " l 11 . • li ... d · ń l ' j liczbowym jest ilość studentóW cudzQ-Ją sfery giełdowe na zwyzkę kursu o nmentll mI ęctzynl1rO(lowągo. - no CI, pensJe· omlsJI na re s {le • ziemców studJujących na uniwersytecie 

korony austrjacldej. Wiedeń, mimo Poni2ej podajemy przekła'i we· Nowe uarody, powstałe z daw- Suma ta wynosI mfes1f;cznie ber1itlskim. Cyfry są następujące: 1 belg, 
odcięcia od nas kordonem pozo- dług "TfllllpB", zc.zoaczajqc, i~ nago cesarstwa rosyjskiego, które przeoiętnI,} przes:zło pół miljarda 1 włoch, 2 francuzów, 2 duńczyk6w, 2 
staje ci~ltle jeszcze )}usolą dla sfer niH nie był w tej TlI~erzę tak po- walczą jes·lcz e o swój byt, oba- marek papierowych. serbów, 4 anglików, 4 hiszpanów, 6 fin-

'u:> ł d . t k nów, 7 holendrów, 7 szwedóW, 7 jUJ;;o-giełdowych. To też znaczna zwyż- Wo any o srrecyzowaola s osun u wiają się jeszcze demobiliz{)waó i Sumy więc, płacone przez Niem' słowian, 9 norwegczyków, 10 luksem-
ka Iwrsu korony austrjackiej. za- ŚWiata do Rosji jak \v·ilson. A- powrócit do zaj~ć pOkojowyoh. cy al,jantom oraz wydatki, pono- berczyków, 16 estończykc5w, 25 !!jrpj{6w, 
obserwowana w ostatnich dniach meryka pierwsza wycofała swe gdyż ule majq zaufania do bols'l:e· szone bezpośrednio przez nie .. 28 chińczyków, 28 amerykanów, 51 ukra
W Zurychu (1.80) wywołała spadek wojska z frontów rosyjskich, pre- wil\6w i obawiają SiQ nowy. ch ata. mieckie kasy państwo !'Ie wynoszą /ilCów, 57 polaków, 38 rumunów, 45cze· 

d t V'l ś' d choslowak6w,· 49 węgrów, 55 . turków, wszystkich dewiz i walut zagranicz- 2y en l son za. lUZ po czas ków u lch strony. Z drugiej str/)' ra2H'm mie5lięoznie pr7.8szło 2 mi· 57 szwajcar6w, 61 egipcjan, 110 rosjan, 
nych w Wiedniu. Nie pozostało to obrad wersalskich proponował ny sowiety też jes,I;cz6 nie demo· ljurdy ozy li rooznie 2 mil.Jardy 112 litwInów, 114 austryjak6w, 155 bul· 
hez wpływu i na orjerJtacj~ sfer bezpośi.ednie pONZUrr,ii::nie siQ z bilizujll twierdząc, że te~ się oba· marf:llc papierowyoh. Poniowai. ~al ó'..". 

'giełdziarsklch w Polsce. Poza tą bolszewikami na wyspach Prin- wiajq napaści. Wielka przeszkoda wkrótce odpadną pewne obszary, W sumie ~tudjUj(' Ila univ;ersytecie 
b k I' , . ol,! kips t ., t lo któ h l b t ł berlińskim 1100 cudzoziemców, częścio~ 

U oczną o o IcznoSClą zaJs", mu- . w us anOWlenlU l'wa1ych stosun- D6. ryc p e iscy iu~ zo'Sta wo jako imatrykulowflni, częścic)\,'o ja-
siały jednakOWOŻ w opinjach giełd Pismo s-we rozpoczyua W1Ison !rów pokojowych w t)ch obszarach wykonany więc nalety obliczyć ko słuchacze nadzwyczajni. Zg?pszenia 
zagranicznych poważne zmiany na sprawą .Armenji. Zazn8czajqc na granicznych-pochodzi z zupełne- P~'zysy;}y koszt rocznego utrzyma- jednak są jeszcze liczniejsze, lecz przy
ocenę marki polskiej, jak to wska- wstępie, ~e nie mote dać w swo- go pomieszania pojQć obrony 1 nia na 20 miljardów. jęcia 'są ograniczone, gdyż audytorja ila· 
zują notowania gidd niemieckich~ im imieniu Jtomll'1arzowi ame-ry- napaści. Dopóki to rozrótnionia Przyczyną tych fantastyoznych boratorja są stale przepełnioM. 
Przypuszczenia mog~ być w tej ke.ńskiemu w Konstantynopolu dokładIle nie nastąpi, nie mo!na cyfr, jest nIetylko nizki stan nie-
mierz<: rozliczne. Nie jest rzeczą ~adDych definitywnych instrukcji wcale pnewidzieć powrotn poko- mieckiej waluty, ale głównie nad
wykluczoną, że pewne wydarzenia działan1a - gdyż miarodajną, u- ju i nie .będzie nikt w stanie wy- mierna liczebność załogi j niesły
polityczne, a w szczególności wia- [; oważnioną w tej sprawie osobą kryć odpowiedzialn~śoi za ewen- chanie wysokie płace. Według 
domości o bliskim pokoju w Ry· jest. M •. Morgenthall - wyraźa tualue nowe woJny. Pre~ydent u- "Journal ofticiel", a równieź z u
dz\':, podróż Naczelnika PaństwaI prezydent Wilson pogląd, że ,za- wa~a, ~e sytuacja obecoa wymaga rZQdowych wyJaśnień w parlamen
de '''a tlcji, wywarły po\,~ażnc \\Ira· mm Jakieśkolwiek Ifroki będ(\ usiłowań", k-ierłlnkn p 8oy1ikacji cie 8ngiflJskim j frar,ousk-im oka
ten - ... sferach fjńanso'A'ych za" wszczęte, należy stwierdzić, że powszechnej Y!Jdło-t granie rosyj- zuje się, że w ciągu powy7.rj o. 
~r~\ ~·(.. , ' kazały im spoglądać bar-! ićltln~ rOZWlązanHl Ille może być skich. IIlawianerJ'o cMsn, obozowało w 
.dzleJ lizeiwo na 5ytuac"tp; ;~:y;:: ł~~w,zl~te, zanim się ~le zwalczy 're usiłowania oparte o powyż- ~l' mych {'J' lko yl'\)wiTJc.ia~h uatlreń· 
'~arcUl Połski. ~.óQja Hego. WJdal-e UUl ,łIlq,~ ~.ajaUI w1.~ ma alQ. lo&iOlG-.·~1.CIl""i)(~Fl~łou9~a&U':;.~ 
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Dziś ostatni dzień! 
dnie zarządzenia w celu 1akua.ldalej 
Idącego skoordynowania działalności 
urzędów walki z lichwą z działalnością 
władz administracyjnych w kierunku 
zwalc!ll8.nla drożyzny. AkcJa ta jednak 
wówczas tv1ko wyda odpowiednie re
zultaty, jeśli społeczeJ1stwo poprze w 
oałeJ pełni staranIa. władz paJ1stwo
wych. 

w Rudzie Palljanlckiej pomieszczenie, 
skąd po urato·wa.niu l'ldrowia powrócili 
do swych oddziałów. Uzdrowiska li

rządzone są na · stałe utrzymanie 200 
żołnierzy. Koszta utrzymania ponosi 
społeczeństwo łódzkie; .1edna.kow~ż 
wysokość tych kosztów wr.maga SIę 
tak szybko, że trudno egzystować dziś 
jedynie składkami. Towarzystwo czyni 
'Wszelkie staranIa, aby wytknięty cel 
osiągnąć, w tym celu unądza. dziś, 
dnia 8 b. m. w Salt Koncertowej ma
skaradę i oczekuje, iż wobt'c tak 
szczytnego celu, jak niesienie -pomocy 
choremu żołnierzowi, społeczeństwo 
chętnie pośplesr.y mu z pomocą· 

Garawaccy przed sądHm doraźnYID. 

"Mi Ijon ówki" 
Echa morderstwa rabunkowero na o ~ obie kup. 

ca Kacpra Lewińs iego z Turku. 

0,756,295 
0,756,296 
0,756,291 

z o s t a n ą rozlosowane dziś, 
8 lutego, pomiędzy tych pre
numeratorów ,Głosu Polskie
go", k t ó r z y uprzednio 
bezpośrednio wadmi. 
nistracji pisma (piotr
kowska 106), wpłacą prenu
meratę za m. luty i wyr6w
nają ewent. zaległości. 

Szanse na miljon 
będzie mial zatem każdy z 
prenumerator6w, kt6ry spełn'i. 
wobec pisma, 1{t6re prenume
ruje, prosty obowiązek wpła
cenia należności za otrzymy
waną gazetę. 

ZniesienIe ogranlcze6 prądu. 

Wobec otrzymania przez elek

trownię znaczniejszych transpor

tów w~gla, rozpl)rządzenie z dnia 

2-go lutego f. b., dotyczące 

wyłączenia z sleoi ltablowej liine

matograf6w, teatrów, sal balowych 

j innyoh lokali, słu~ących jako 

mie.faoa rozrywek, komisarz rządu 
!la m. Lódt odwołoje. 

D. O. Oen. I władze komunalne. 

Referent prasowy magistratu nad
syła nam następujący komunikat: 

Z racji ustąpienia gen. Olszew
skiego ze stanowiska dowódcy 
~eneralnego łódzkiego, prezydent 
Riewski w imieniu miasta zło~vł 
ustępującemu generałowi podzięko
wanie za harmonijną współpracę 
z władzami komunaJnemi, podkre
~laiąc zarazem, ~e żywy udział ge
nerała we wszelkkh poczynaniach 
społecznych i obywatelskich na te
renie naszego miasta zjednał mu 
sympatJę ludności i przyczynił się 
w wysokim stopniu do usunięcia 
rozdźwięku między armją i społe
czeństwem. Lud szanuje armję, 
która obroniła kraj przed najazdem 
wroga i rozumie, te jest ona krwią 
z krwi i kością z kości narodu. 

Wezwanie do ludzi pióra. 

Plebiseyt na. Górnym Sląsku od
będzie się w niespełna szeŚĆ ty~odnl. 
Musimy rzucić na pole bitwy poko.lo-
wej wszystkie sUy. Główną bronią 1est Kostjumy z bibułkI. 
pióro .. lltsane słowo, które przemówić Wobec drożyzny materji weszły w 
zdoła do braoi-g6rnoślązaków l poru- mode na publicznych zabawach kostju-
szyć szeroką opln.lE! polską Dlate~o • 
też wzywamy ninIejszym wszystkich my z kolorowej bibułki. 
wybitnych przedstawicieli pgmil"nnlc- Co prawda nastręczają one płci pię
twa polskiego, poetów. literatów, pu- knej Wiele kłopotu. Jakiejś ładnej osób
bllcystów. ekonomistów t t. "[l.. aby. . b l k t· bib t 
zeoheieH Dll.dsyłać do wyd!. prasowego ce pękł onegdaj na a u os Jum u -
Wal'szawa, Mokotowska H. w8zelkie~o kowy i nie dyskretnie odsłonił ... wdzięki 
rodsa.1u utwory literackIe I pu?licy- właścicielki. 
stycl'lne, wszecbstronni!" traktUJące o Kiedyindziej znowu podpita brać 
sprawie G. Sląska I plebiscytu. o sto- . . Ik 
sunku wza.jemnym PolskI I G. Sląska, karnawałowa u~lłowala podpaltć moty a, 
o konieczności t korzy{:ciach przyJą- przybranego bIbułką· 
cZl'nla G. Sll\ska do Polski I ~. p., któ~e Na szczęście komitet wyperswado-
będą umieszczone w polskIej prasle wat młodzieńcom ten dotkliwy figiel. 
górnośląskiej, krajowej i we własnych 
wydawnIctwach wyd'lllał'l 

Z miejskiego uniwersytetu pow
szechne~o .• ypadki. 

Program wykłacJów na o fcrrs Za potajemny bandeI spirytusem. 
czasu orl 10 do 12 Juto""o w]l'''7:- Wywiadowca IX komisarjatu policji Zda-

M '1 n ' wsld Władysław, przeprowadziwszy 
nie obejmujp: Ozwartek dnia Jr rewizję w mieszkaniu Marjanny Kamil'i
ioterro 1921 1". orl gonz. 7-8 w. skiej (Kopernika 21) w celu odnalezie
p. Lor€lno "Państwa ościenne wo- nia potajemnego handlu wódką. Przy 
b P l k l Ś • . t Ź rewizji znaleziono 1 litr spirytusu 

ElC o S i w przesz f1 ClI era - poznańsldego, który skonfiskowano. Po 
niejszości'" od goorlz. 7-8 wiecz. skończone; rewizji Kamińska wręczyla 
p. Kempner (sala ił) "Srminar- wywiadowcy 1000 mrk. łapówki, którą 
jum"; od !!odz. 8-9 w. p. lCemp- Zdanowski dołączy! do protokulu. 
ner "Przestępstwo VI psychologicz- Napad. Onegdaj do skJępu Joachi-
nem oświetlpoiu". miaka Bera, zam. przy ul. Z6rawiej 9, 

Sobota dn. 12 lute!;o 1921 r. wtargnęło 2-ch złoczyflCÓW W mundu-
. rach woiskowych z rewolwerami w rę-

od godz. 8-7 wlecz. p. Koziol- ku i zrabowawszy 5,000 marek gotówką 
klewiczówna "Juljusz Słnwa"ki"; i sztuczkę towaru, wartości ogólnej 
on godz. 8-9 wiroz. p. Taubpn 9,000 mrk. poczem zbiegli. O powyż
szla~ "Życie gospodarc76 miast szem zawiadomiono urząd śledczy. 
średniowłecznych<l. Co kradną? Przy ul. Piotrkowskiej 

Wykłady w dzielnioach robot 256 skradziono pasy transmisyjne, nale-
żące do Jankiewicza D.ewela, zamiesz

niczych obpjmoją: Dzif'lnioa Balu kałego tamże, na sumę 100,000 mk. 
ty, ul. Al(>ksandrowsl\l~. 87, w~· - - Z mieszkania Katarzyny Augu
kłady z wtorkll zostały przenie- styniak, zam. przy ul. Grochowej M 2, 
sioną 11a ~ro 'Jf) dn. 9 Iutrg'o b. r. (Nowa Man:a), skradziono różnych rze-

czy na sumę 00,000 mrk, orąz gotówką 
O go ,lz. 7 wiecz. p. LorMo ,,"'la- 1O,CXXl mk. 
dza prawodawoza i W) konawcl,a w - Z obory Pietrzykowski€:~o Wła
dawnej Polsce"; o ~odz. 6 wiecz dvslawa, zam. przy ul. Nowo-Cegielnia
p. dr. Taob~nszlag "Organizacja nej 50, skradziono za pomoca włamania 

. k krowę, wartości CT,OC'I'I Ink. • 
samorządu mlejs 'jego w PClls"o". _ Z komórki ]ulja;,a Izydorczyka, 

D zielnica Wldze \v, ul. Szpltal- zam. przy ul. Brzez' lisldej 102, skradzio
na lIr. 9 (szkoła powszf'chna), w)- no 5 świnie, wartośd 33,r,oo mk. 
kI ,) D . I' Cb' - Ze sklepu, naje żacego do Este-

au)" z ZJe Dley oJny prze- tV Solem, zam. przy ul. Północnej N27, 
uieslone zostały na Widzew; \\ skradziono różnego drobiu bitego na 
piątfilk dn. 11 lutego b. r., o g. 7 sumę 4n,00J mi<:. 
wieczorem p. Lorenc "Poiska '.\' -- Z mieszk::nia Berlinera Borucha, 

Wczoraj postępowanie dowodo
we ukończono przesłuchaniem do
datkowo wezwane~o świadka, 24-let
niei Mani Bein, córki restauratora 
z ul. O~rodowej li! R. Zeznała ona, 
że w poniedziałek, dnia 29 listopa
da, Lewiński przyszedł do restau
racji pomiędzy godz. 8 a 8i pół 
wieczorem i pytał o furmanów, z 
których iednak żadnego w restau
racji nie było, poczem lokal opu
ścił. 

P r z e w.: Gdy Lewiński pytał 
o furman6w, czy Szmul był wów
czas w Łodzi'? 

B e i n: Był. Przyjechał do Ło
dzi ieszcze w niedzielę. 

p rok u r.: Proszę o dodatko 
we zbadanie Moiżesza Szmula (do 
Szmula): Kiedy się ~wiadek spot~ 
kał w poniedziałek z Lewińskim? 

S z lU u I: W poniedziałek wie· 
czorem. Stałem na podwórzu do
mu przy ul. Ogrodowej M 8 i nie 
miałem jeszcze ładunku na powrot
ną drogę do Turku. Podszedł do 
mnie Lewiński i zaproponował mI. 
abym zaczekał do iutra to da mi 
ładunek wódki. Poszedłem z nim, 
aby zobaczyć skąd się będzie bra
lo wódkę. Na rogu ul. Zawadzkiej 
i Piotrkowskiej spotkaliśmy Gara
wackiego. Wówczas to Lewiński 
kazał mi ode:ś~ 

Następuje ieszcze dodatkowe 
przesłuchanie biegłego inż. Kern· 
pińskiego, ld6re jednak nowych 
szczegółów nie wnosi. Obrońca 
Garawackiego przytacJa szereg me· 
tod badania krwi, których biegły 
nie zna, twierdzi jednak. w czem 
popIera go biegły dr. Tobjasz, że 
wszystkie te metody są drobnemi 
modyfikacjami znanych mu metod, 
a le l~e są one wszystkie, prócz me
tody biologicznej. niepewne. 

Przewodniczący odczytuje kart
kę, I tórą Lewiński pisał do Gara
Wuc' : e~o w barze w ponieddałek, 
dn ia 'ód listopada. Kartl<a ta utrzy
m il " I jest w przy'acielskim tonie, 
a z ii slugu i e w niei na uwag~ fakt, 
:·.e rosi ona dat~ 28 listopada. 

Przewodniczący ogłasza postę
jV)'.\'<l o ie dowodowe za ukończone 
u S~:H\awia 5-minutową pr~rw~. 

Mowa prolwratora. Dziejach'" o g. 8 w. p. Gack I zam. l?rzy ul. Llltomierskiej 17, skradzio 

Ż "· ' . no róznych rzeczy na sumę za,OJO mk p d t .. I &>du publ'czne 
., yCle robotnIcze w twórczoścI _ Z mieszkania Noecha Tencera, rze s aWlcle urz" 1-
ŻeromskiE'g'o". 17nm. przy ul. Brzezitiskiej 3. niewykry- go bardzo drobiazgowo i dokła

ty złocz~71'ica skra d! różnych rzeczy na dn;e charakteryzuje wszysikie ob-
Walka z tyfusem. sumę 2O,OOO.mk Pe~llą część tych rze- C : ą 7J i 1lCe obwin i 0nych momenty 

czy odnalezIono u Kalisza Szymona przy śl ec' jw~. Twięrdzi, że sprawa po-
W kino-teatrze Y. M, C. A., miesz- ul. Aleksandryjskiej 6. Przeprowadzono 

czącym sIę przy ul. Piotrkowskiej 243 dochodzenie, które przesłano do pod- ,\ Inna być sądzona przez sąd do
w poniedziałki. wtorki, środy o godz. prokuratora 5 rewiru m. Łodzi, a Kali- ra Jt I1 ~'. bo jeśli sąd taki rozpatru je 
3-ej po południu pokazywany będzie sza jako zawodowego pasera do wię- sprawy zwyczajnych bandytów, to 
!11m o .• 'l'yfusie plamis.tym

M 

~ ~p080' zienia przy ul. Mils ·fI. tembardziej winien osądzać tak wy-
bach. Jak go zwalczac nalezy. \Ve -- """"'-ł'=-""""",-"" """""""',....-,"' •• ""',,,,-=- f' h d 
wtorek o godzinie 8 wieczorem film . f . • ł ra Ino\'vanych~ ~trasz~yc mor e;· 
ten ukaże się na ekranie dla pucu- TEAT ~ aw'HEJS!(1 (OzlBlna 18) ców. Osl<arzyclel nie przeczy, ze 
jących robotnikó. wstęp na salę nod dyr . A. Zelwero\1o icza. materjał jest olbrzymi i w niektó-
darmo Wtorek, 1'.11 po cenach zwyczajnych rych mie scach możnaby go "yI0 

,.Księga Mi '"1 bali, kom w 3 akt. B. ulupetnić, ale istnle : ące dowody są 
Echa strejku na kolejach doja- Winawerll. przekonywu iące i muszą pociągnąć 

zdo\vych. • za sobą skazu i ące wyroki. 

Przedewszystkiem mówi oskar
życielotem, że Lewiński był za
możnym kupcem, fachowcem, miał 
dobrą opinję, podczas gdy Oar3~ 
wacki przybył z Rosii i chociaż po
f;!łoskom mało się da ie wiary, ale 
iednak gadka, że był on tam ko
misarzem bolszewickim, świadczy, 
że nie miał dobrej opinii. 

Nastppnj(ł przrchodzf do mo
mpntów przygotowawc7.ycb. 7a h
kie uwah: wciąganiA Lf'wińs\{ir~o 
w fil{cJlno 1nterrsll, odprawjpoiA 
sła~ącei, n wreszci~ uwlndomie~ 
nie pośrf'dnika Wollmana prze" 
Umańskie ::'o, by w ponie1ziale1, .' 
pomimo umówif'nia sip, n ie przy
chodził do Garawack ior.- o. Wszy
stkIe te fakty uważa 2:a. Il owie
dzione i wybitnie ob c iq~ai;l Co. 

Z kolei omawia dowody rze
czowe. tllennlk Garawackiego, w 
którym znaleziono trupa, kartka, 
pisana ręką Garawackiego (.iak 
ustaliła ekspertyza). Na zasarlzie 
śladów kl"wi w sypialni w związku 
z obdukcją trupa prokurator opi
suje przypuszczalny przebieg mor
nerstwa. Według nieg-o miało 0110 

miejsce na łóż!<u Garawac1;jego. 
Wspomina następnie o ślildach 
!trwi na obuchu siekiery, co wska
zuje, że nie pochodzą one on rq
ba.nia nóżek eirlęcych w kuchni. 
Dwa włosy, znalezione na rilmce 
fotograficznej, był\' cif'mno·blond, 
t . j. koloru włosów Garawack i e~o. 
Ten d Iwód zast~puje biografIcz n ą 
analizę krwi. Kropla krwi pod ob_ o 
casrm na botach Garawacldp~o 
rlowodzi, że morderca mial te bu
ty po Iczas mordowania na nog ac h. 
Siad w jadalni dowodzi, że ta ") 
przeniesiono trupa, który zapew nie 
leżał tam z dobę, a mo~e i \vięeej. 

Przerhodzqc do zezuań świad
ków, mówi przedewszystkieIII o 
sublokatorze Ciechanowskim, 'Ittó
ry o H-ej wiecz~rE'm w poni .-· dzJa
~ek słyszał kr r, ąta[lIe siEi w j a lal
ni. luny świa , l el. st w ierdził. ~ fl 
uast~pne --: o duia "Żółty" cały dzi l' ń 
nosił wodę do mycia podłogi. :'0 
mordE'rstw .e \\' ollm a n widział 11 

Garawacl,irgo 100 - iOO tysi j~c'y 
marE'lr, podozas gdy na przewo
dzie oskarżony m.)wił tyllro o ao 
tysiącach, otrzymanycll rzekomo 
ze sprzedaży swe,; O futra. 

Co do Garawackiego, to ob ~ ią
?ającym ją mom e ntem jest odpl'a
wievie służącej, a prze icwszyst
Idem zezuanle Hecl1towej, która 7i 

nią siedziała w jeJnej celi, a któ
rej powiedziała olla ID. in.: "Na
mówj lj no n a s!" \Yslcazuie to w8z5-
stlro, iż brah ona u ,.lział świado
mie w zamordO'ńaniu LAwlńskirgo. 
Zresztą, gdyby si (' d~jala w kur. h
ui 1 słyszała mOLllowaOle, o I:tó
r pm ulI' wie , ziała, to odruchowo 
napewno wb eglaby uo polwiu na 
ratunek oti prz.e, albo wybiegłaby 
ua ulicę, by wołać o pomoc. Ar
t.Jkuł 19-ty mó .1 i n ':1\ rze - koń· 

Gen. Olszewski w odpowiedzi 
OŚWiadczył, te przed objęciem do
tychczasowego staJ:lowiska słyszał 
o Łodzi jedynie w sensie ujem
nym. Jednak dłuższa praca na te
renie naszego miasta i współdzia
łanie z władzami samorządowemi 
przekonały go. że przedstawiciel
stwo miejskie bez względu na dro
gi, jaklemi kroczy, słu~y wsp61nej 
Idei, którą jest dobro narodu i pań
stwa. Obecnie zarząd miasta od
zwierciadla opinję ludności. Licząc 
się z tym faktem, władze wojsko
we określały swój sto~unek do 
władz komunalnych, iako do istot 
nej reprezentacji miasta . 

Zarząd Związku zawodowego pra
cowników kolejek dojazdowych przesłal 
nam następujący komunikat: 

Kroni!{3 ekonomiczna. 
Pracownicy łódzkich kolei dojazdo- . Targ Poznański. (Wystawa wzorów 

"Rglmaitnśr.i" teatr ZyD. D:t.iś o ~ ~Z· ek' bl~ n- ~ e "i"'u 
,'~ w. " ." - .-. ... (.-'$ ~ . " 

Jeszcze jeden paljatywny środek wych w ilości 274 osób, zebrani na wie- przemysłu) odbędzie się w czasie od 
zwalczanIa drotyzny. cu w dniu 5 lutego 1921 roku stwier- 28 maja do 6 czerwca 1921 

W wykonanhl uchwały rady minl- dzają, że ogłoszone w "Rozwoju", "Ku- Międzynarodowy jarmark w Frank-
strów w sprawie zwalczania drożyzny I rjerze Łódzkim" i "Neue Lodzer Zei- furcie n. Menem od będzie alę w dniach 
ministerstwo spraw wewnętrznych upo_1 tung" z dnia 2 lutego 1921 wywody 57 10 do ]6 kwietnia ]921 
ważniło wojewodę łódzkiego do jnter- pracowników łódzkich kolejek dojazdo- Przes'lenie ekonomiczne w krajach 

o slloej walucie. Z Kopenhagi d on oszą. 
nowania paskarzy wojennych na pod. wych w stosunku do kol. Rychtera są że coraz liczniej n'lpływeją wiadomo-
stawie postanowień ustawy w przed- kłamstwem i oszczerstwem i \<Jywolane ści o pogorszeniu sIę sytuacji przemy
miocie zapewnienia bezpieczeństwa są jedynie chęcią oczyszczenia swego słowej, szczególnie w krajach o t. zw 
państwa i utrp;ymanla porządku pubU- sumienia. silnej walucie. Szwecja, napr'-'rkład 

uskarża się, że zamówienia maleją z 
oznego. Podpisanych 57 pracowników ogół dnia na dzień, tak, Iż konieclInem jest 

Odnośne decyzje wydawać będzie strajkujący uważa za łamistrejków. znaczne ograniczenie czynności fakryk . 
wojewoda na podstawie wniosków po- 20 proc. zakładów przemysłowych mu-
dległych mu władz administracyjnych Oryginalna podwyżka. siano zwinąr , skutkie m c:,;rgo 6000 

ludzi pozost a lI) hp? ; r " , ,; I-ej instancji. 
Jednocześnie w celu zorganlzowa- W Krakowie magistrat uchwalil Anglja w byłych koivl1jach niemiec-

podwyżkę cen biletów tramwajowych k'ch. ~ Th e- Empire Cottou Growing 
nia całej akcji walki z drożyzną i za- W dość oryg inalny sposób: BHet Commlttee a wysłało swoich delegatów 
chęcenia społeczeńeLwa do współdzia- jazdy dla obcych będzie kosztowal do Nlgerji i Tanganyike tlawnej nie
łania z władzami w tej akcji, poleciło mieckie j - wschodn. Afryki dla zba
województwo starostom i komisarzo'l', i 10 mk. dla obywateli krakowskich dania teraźniejszych i przyszłych wi-

za legitymacjami 5 mk., dla urzęd- doków uprawy hawełny. Szczególne 
uądu na m. :f,6dź zainicjować natych- ników i robotników 3 mk., zaś dla zainteresowanie wzbudu Nlgerja, mo
miastowe utworzenie komitetów społo · dzie,'i 1 mk. Nowy cennik weJ'dzje żliwości uprawy bawełny. Zastan8-
cznych, składających się z przedsta. wiają się Dad sposobem na.lszybszego 

1 I 11 W życie dnia 1 marca r. b. powołania przemysłu włókit'nniczego 
w c e organizacji tak konsumentów, w tym kra.in do 7.yrit\ 
,jak 1 producentów, któreby wsp6łdr.la
lały z władzami: . 

a) w wykonaniu odezwy rządu do 
producentów w sprawie niepodnosze
nia cen; 

b) "VI spra,~'ie propagandy bojko tu 
drogich towarów; 

c) w sprawie r.walcr.ania zbytkI!. 
RównIeż wydane zostały odpowie-

Na żołnierza-uzdrowieńca. 

Towarzystwo opieki nad żolnie
f3em-uzdrowleńce-m założone w lipcu 
r. ub. w chwiii, gdy Warszawa znajdo· 
wala się pod grozą inwazji bolszewic· 
kiej, istnieje już ósmy miesiąc, opie
kuj ąc się żołnierzem-ullrlrowieńcem 
nadal. Wytknięty cel został osiągnięty 
jui częścIowo, bo około 600 żołnierzy 
znalazło w nzd.rQ-WisACA towarl18\W 

Umorzenie długów miedzynarodowy[b. 
POLDHU, 7 lutego. (PAT). W Bir

ningham Chamberlain wygłosił mowę, w 
której oświadczył, że po zakończeniu 
wojny rząd an~ielski zaproponow!łł umo
rzenie wszystkich <lługów międzynaro- i' 
dowych państw sojuszniczych i zaprzy
jainior.ych jednaltże Stany Zjednoczone 
ni4 clicialy 8~ na ło zgodzić. 

Kom. operetka w 4 aktach, 1. udzIałem sub-
retki H.apa!. 

Cegielniana 63. 
Dyr Kompl\nieJee. A. Lelml\jateT. 

~ oncert'o~a. 

Dziś 

r::Cz Tow. Opieki nad Żołnierzem UZdl'Gwi3!!Cem 
Niespodzianki. 2 orkiestry, 

Panie obowiqzko o w m :~skach .. 

nla plrnów strój wieczorowy. 
Bil e ty ~ą do nabycia w cukierui Szaniawskiego j Gostom
skif'30~ n od 10-1 i od 4 po pol. w Sali Koncertowej. 
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~7,y osl{ Af~"\"ci t> l - "'ip1"" . .,(' ip~t 
to l{nra str o 0 7nn_ 'Yirm 1;111 r if)7-
ko rE'st p Oll , joar ",'-r"k R' rdprci 
na",pf, W "' ,08,l<or11 l'I('~ ' w \' tllnia 
J1f1 (T()r~('"\" T!1 1'I'1'nli11. ".1(' Sl"'fllWip
il1iw(l~ci ml1<:: i ~i~ stać '1;::l"loŚć . -
Ohwinipni 1)11'<17.:1 Tlonif'~ć knnspk
'Wf'nl';p oh 1"(111 if' nnlanowanE'j j wy
)wnane; zbrn tl nil'" 

M e c. R o h y J i ń s Je i: Wno
Mp o flrzpRlnchnnie ~wiatl1ra pOT. 

Walrlenber:r a. ht6rv wlnśnif' z;a
wił aie w są ·lzlp. WiE'm, 7;1' postę
powanie dowoilowE' ;pst nkończo 
DfI i ?-e wnio~ek mói n;pzg-oony 
,1pst z prore r1nrn. alp przy sąrlal'h 
ilrra~D>r.b. gil7.ip ślpMfwo tak 
szvbko i nic clol,lailni A się ndbywa, 
wniosek ten jednak jest uzasad
niony. 

p r ~ e w.: ~ątl uchyla tpn wnio
sek, grlyż ~,d !lrlek t.en nic nowp
go do spraw:;, wnip~f nie mo?-e. 

Mowy obrońców. 
M p c. K o b J ) i ń s Je i W rllu

~iem plnid nyer zbiiał w j' wodv 
llroknratorfl. Zasailniczo twiprdził. 
~p ~praW:l n i a i pst I!oto WIJ. ?,p są 
w nip; luki, że przeto nip powin· 
na hvć przp rlmiotem rozprawv w 
sądzip bezllpplac~jllym. 

P07.atem llwa?,a obr(,li.r~, ze w 
sprawie tPl nipma ani jptlnpl.!,"o 
dowodu, a ~q same tylko POSZlAkI, 
7, tych zaś ha?'da ila się Rkryt)'
l\Owllć. Przechodznc do tr n ści mo
wy -prokuratora w R'lC7.pg"ólach oś
wiarlcza, ~p in?; w H119 ro1(tl wy
nAn'l została orl r zwl\ poli~v.ina, w 
którpi mówi się o firmip 1'1\111110-
wei _Le,dóski i Garawa r ki" , ma
jacej dostawę ubrań dl:l policjI, 
co jest dowo rlem, że interpsa za
mor rl owanego z osllal'żnn v ID nIe 
b)'ły fikcy.inp. 1'0, ~e Garawacld 
nip p oszenł do baru na wpzwaniE> 
Lewiń sld('[! ° uważa obr<>ńca 7.a 
Atut w rokroch obwinioneg'o; gdy
by howi em 7am ierzal zamordować, 
t o posz p rlłby no baru, !\by zatrzy
mać Lp\Viń s~de.:;: o w I_onzi Kwp
stjonn.ie obrońca równip?, to, ~e 
za bity mÓgł mieć miljon murek na 
pi ers iach, lH' .. aźając, że objętość 
paczki na t o by nie poz,woliła i 
twi prdzi, ż e nale~Y zamrldowaną 
pierwotni e w policfi sumę (200.000 
marrki przyj q ć za praw dziwą. -
A za talu! s nmę . nio 7. abija 6zło
wiek pf7.J ~,'1ciela, z kŁól'eg-o mógł. 
hy mier wię l, sze zys l;i, !: dyby z 
żyjącym rold wspMuf' interesa. 
N astępnie mówił o oO\1odach rze
czowych. GI J\', nio opiera się na 
tern, że ekspertyza nie stwierdzi
la jakości i daty świe?ości krwi 
na plamaclI. ,,::\ie wol no -- mówi 
mec. KobylJński-"od l11 a wiać obro
nie prawa żą d ania ścisłego śledz
twa". "r sprawie plam krwi · pole
miznje z ek spertami o metodach 
badania, N il o f.;' ół jedllak obalaniE> 
ważności ~!owodów rzeczowych 
sprawy nie było tak przekonywu
j ące, j ak n asŁępna część mowy, 
poświęc o ua zwalczalllu zeznań 
świadków obciążających i obrazy 
zbrodni, ek!:lponowanemu przez os 
karżyciela. 

Przy tern to, że Garawacki sarn 
pomagał szukać zaginionego Le
wińskiego i że wrócił z Warszawy 
wówczas, kiedy już dokoła niego 
zaczynało być "gorąco", uważa 
obrońca za przelwnywujące O nie
winnOŚCi swe~o Idijenta. W rezul
taCie prosi o przekazanie sprawy 
zwykłemu sądowi, a jeśli sąd uzna 
to za niemożliwe, to O' ułaska
wienie. 

1'eatl' "BAGATELA" 
CEOlELNIANA 18. 

- pod, dyr. fJ . Ta7 łowskiego 

!...~!L ' 

Mec. Kon shvierdza, ~e wobec 
wyczerpującej mowy mec. 1{ohy
Iińskiego, rola jego jest bardzo 
utrudniona. Twie rchi zasadniczo, że 
mord ~rstwo nie 7O~.talo spel"nione 
w mieszkaniu Garawackich, a do 
puszczając z zastrzeżeniami ewen 
tualność (dla przykładu), że Gara
wacki brał udział w zbrodni, to 
w ka~dym razie odrzucić należy 
nawet przypuszczenie, te :tona je. 
go o tern wiedziała. Wobec tego 
prosi o uniewinnienie. 

Ostatnie słowa oskarżonych. 
Gdy obrońcy skończyli swe 

przemowy, przewodniczący sądu 
udzielił głosu oskarżonemu Gara· 
wackiemu, który w ostatniem sło
wie, wygłoszonem z zezwolenia są
du po rosyjsku, odpierając oskar
~enie, iż jest on mordercą. Lewiń 
skiego, prosił sąd, jeśli n:e o uła
skawienie, to przynajmniej o prze
kazanie sprawy sądowi zwykłemu. 
Powoływał sIę na swą przy i a~Jl 
z Lewińskim, na zaufanie, które 
ten ostatni żywił do' niego, na brak 
wszelkiego celu w dokonywaniu 
tak strasznej zbrodni. Mówił, iż 
całe życie był uczciwym człowie · 
kiem, że nikt przeciwko niemu nie 
złożył obcią~ającego, co do pro 
wadzenia się, świadectwa. 

Wskazując na swój młody wiek 
i prosząc o litosć dla żony i dziec
ka, Garawacki powiedział, że prze
cież możp zczasem wykryć się praw
da i odsłonić cała taiemnica zabÓj 
stwa, w którem, jak moze przy
puszczać, mógł brać udział, zamie
szl,ały u niego kuzyn-Umańsld. 
W końcu, mówiąc o wstydzie, ja
ki go gpotkał, Garawacki z krzy-
kiem: . 

wcifl~ g-lo~niRi!'\zf'. 7,~W'l7;P, 1\ na
wet WPSplą7;P. T"lko nl\ lawiA os· 
kar70nTrh s!prlżfał nieruchomo, 
wprowa h'ony jU7. ,., po\Vrotem, Ga
rllwacld i ;eg'o 7,ooa, gtllrajqca Sif; 
z9flanOW!lĆ nad nprwaml i uspa
I!aiąca. w miRrę sił i mo~no~ci, 
mę7.A. G l\, '\HPszci~ kolo .!roilzinv 
9 wipczorpm wzmocniono warte 
wOjSkOWfl. ltt6ra, skladaiąc aif;' iu:t 
z ldlknd 7 j p 'lięcill 7.ołniprzy, oto
czvła szr\'.:plnvm kordonem ławę 
oskar:tonycb. odseparowując jed
noeześnie stół sędziowski od zg-ro
wadzonE'i publicznośri, stało sie 
wiclocZDPm, te wkrótc-e Iromplet. 
orzekaiąf'v powróci na salę, by 
wynip~ć swói werdykt. Stało się 
zaś to o Q'odz. 10 in. 15 wieczo · 
rem, a więc po pięć godzIn trwa
jącej narad zi p. 

Przewo Joiczący sądu doraźne 
go, wiceprezes sądu okręg-owego, 
Kamiński, przerl pr7.ystąpienif'm 
(lo odczytania wyroku wezwał pu
blicznoŚĆ do zachowania spokoju, 
gro:tąc 7.a zakłócenie tego~ are
sztowaniem. 

Wyrok. 
Sąd doraźny w Łodzi, motywu 

jąc szeroko i wyczerpująco wyrok 
swój, uznał maltonIrów Garawac
kich za winnych dokonania mordu 
w celu rabunku na osobie kupca 
z Turl,u, Kacpra Lf'wińskiego, 
który to mord zostal dokładnie 
uplanowany przez osl(ar~oDych, a 
następnie w ostatnich dniach lis
topada r. 1920 dokonany w Ich 
własnem mieszkaniu przy ul. Za
wadzkiej Nt'. 53. Za przestęp. 
stwo to sąd doraźny w 
Łodzi skaza' Michała Oa
r~wackieg~ .na. p~zbawie. 

Obrońcy oskarżonych, mecenasi 
Kobyliński i Kon, wysłali do Na
czelnika Państwa telegraficzn~ pmś
bę o ułaskawienie, motywu'ąc ją 
odmową sądu co do przestuchania 
kilku wskazanych świadków, luka
mi o ekspertyzach, oraz obłędem, 
w który, po ogłoszeniu wyroku, 
miał popaść skazany na śmierć 
Garawack ;. 

Ex-cesarz Karol pod zarzutem rabunku 
klejnotów koronnycb. 

Na posiedzeniu komisji budżeto
wej parlamentu austryjackiego rozpo
częła się ostatnio dyskusja nat! spra
wą gospodarki fiskalnej . Przy tej 
sposobności prezydent komisji odszko
dowań wojennych, dr Harpner, zako
munikował, iż 1 ilstopada 1918 roku 
wywieziono znaczną część klej notów 
koronnych do Szwajcarji, że stało się 
lO więc w czasie, gdy republika au
stryjacka jes7.c7.o nie była ukonsty
tuowana. 

tylko: Wicrleń i Paryż, mianowicIe po 
2 ~ramy Paryż ma swoje 2 gramy. 
schowane w piwnicy instytutu radjo
wego. Aby promIeniotwórcza zdolnoM 
tego 7.apasu się nie rozpraszała, owe 
dwa p:ramy radjum złożono dti wtlll~ 
kiego wydrążonego kamienia, apatrz(J .. 
nego nadto płaszc7.em olowi,anym tr~
dzlestocentymetrowej grubości. 

~ O:fiary. 
:zło!one W admłnlstr. "Olosu 

Polskiego·' 

Na plebiscyt. 
Gębaiski mk. 1100. 
Pani Pola S. mk. 50. 
P. Halbersztat od pp. 

mk. 100. 

780 
785 

Malipan6w 
789 

Na Talmud Tora Jarocińskiego. 

I. T. Koenig z żoną mk. 100. 790 

Na klinikę położniczą, SIenkiewicza 83. 
.Personel sekcji żywno~ciowej przy 

Ł. Z. T. D. mk.~. 7~ 
l. T. Koenig z żoną mk. 100. 790 

Na Czerwony Krzyż. 
Nauczycielka Pakulska mk. 100 
Georg Wygodzki 200 

740 
752 

Ówczesny ochmistrz dworu i b. 
mininister spraw zagranicznych, hr, 
Berchlold, zjawH "ię w skarbcu u szefa 
sekcji Weckbeckera i skłonił go do 
wydania znacznej części klejnotów Na Tow. opieki nad inwalidami wojen· 
koronnych. Klej noty te hr. Berchtold nymi. 
wywiózł do Szwajcarji, gdzie znajdują 
się one dotychc7.as. Rada gabinetowa, 
chcąc te kle jnoty, których część przy
znana została na mocy traktatu poko
jowego Włochom, odzyskać postano
wiła prowadzić o nie proces. 

Jak wiadomo, w monarchji Habs
burgów zarządzono wspólnie prywat-

Oddane do dyspozycji p. Leona No
wiń ski ego przez p. Leona Mrozińskie
go mk. 1500. 759 

Nina i Zygmur: ' Lenga mk. 100. 774 

Na biedne dzieci szkoły Dr. 126. 

Hersz Kan mk. 000. 745 

nym majątkiem ex-cesarza i majątkiem Na bibliotekę im. Bronisława Orossera. 
rodzinnym, Z tego to okresu współnej 
administracji p07.ostała jeszcze reszta B. Ajchner mk. 55. 760 
dochodu w sumie 10 do 20 miljonów, 
Suma ta przypada ex-cesarzowi. Otóż 
obecne władze austryjackie 1l0łożyły 
rękę na tych miljonach, czyniąc z nich 

Na najbiedniejszycb. 
Glas mk. 400. 744 

zastaw do czasu odzyskania klejnotów Na Kroplę mleka. 
koronnych, znajdujących się w Szwaj- Płotkier mk. 510. 788 

~ Boże, ja jestem oskażony o 
morderstwo - runął zemdlony na 
ziemię. 

carj~omiędzy mówcą i przedstawicie- Dla niezamożnych uczniow glmn. Brauna. 
lami ex-eesarza odbyły się rokowania, I Wolfowie Sapirsztajn mk. 500. 758 

nie praw I ~mle,.c !lrzez zmier7.ającego do tego, ażeby dla wy-
rozstrz2lanle. CecylJę Ga. równania powstałego sporu o klejnoty Na żydowską Strzechę akademicką 
rawacką, po uwzględni e- l koronne, powołać do życia .sąd roz- w Warszawie. . 
niu okolIczności 'agodzą- .lemczy. Ex:cesa~z propozY~Ję tę je- NaŁan i Rózia Bronsztajnowie ma-Garawacka z płaczem rzuciła się 

ku mężowi, które lTO również po
częJa Cucić służba sądowa, Wresz
cie kil kakrotnie przywołana przez 
przewodniczącego. podniosła się 
łkając, powiedziała kilka tylko słów: 

_ •• dnak odrZUCIł, dając wszakze zapew- rek 200. 764 
cych, . Jako _wspo'w_lnną nienie, 1Z na razie zrezygnuje ze sprze
mordu, ~ecz nie p:rzYJmu- daży klejnotów koronnych. 
jącą WIr ~'iim bezpośrednie- ~?s, SC?I?gl oświadczył, źe rząd 
go f zJ1cznego udziału na pOWIDlen mlec odwagę przepro:wadzić 

Na Medolę Dziecięcą. 
Szymek Siebenberg, zamiast pój~cła 

do kina mk. 50. 765 
, • _ '. proces z byłym cesarzem Austr.Jl. Po-

pOzba\.\1lenle wszystiuch seł ten wniósł rezoluoję, domagającą 
praw ł l!ezterminlowe cięż- siQ od rządu rozstrzygnIęcia sporu na 

Aleksandrowstwo Goldflam marek 
200. 7~ 

- Ja jestem niewinna. Ja nic 
o wszystkiem nie wiedziałdm. kie więzienie drodze sądowe.i, domagając się natych-

. ' miast wdrożenia kroków sądowych lub 

~a Dom Sierot, Północna 38. 
Alfred Markowicz mk. 100. 
Senderówna mk. 50. 

751. 
700 
759 
78t 

Sąd udał się na naradę. Jak WIadomo, wyrok sądu do- ustawodawczych. Henio i Marek jokisz mk. 100. 
Stanisław Majerczak mk. 100. 

Przerwa. 
raźnego jest apelacyjny i co do 
Garawackle~o musi być najpóźniej 
VI przeCiągu . d~n.tlziestu czterech 
goJzilI wykonauy, o 110 w czasIe 
tym ni " nadejdzie ułaskawieuie 
przez Naczelnlll/\ Państwa. 

Gdy o godz. 5 m. 2(} po poło 
sąd udał się na naradę, w sali 
obrad zapanował z ~ iełk. Publicz
n o ŚĆ, podniecona prZf'm6wieniem 
stron, oraz Qstatniem słowem os-

Wrażenie. 
karżonego, prowadziła gorące spo-
ry o przypuszczai nym wyroku. - Garawacki już podczas czytania 
SJara wacki, Jeżqcy przez dłu ższ \' motywów wyro !{ u, peprzedzających 
czas nieruchorno w omdleniu na jeszcze wymiar kary, osunąc się 
ławc!", został przpz, służbę sqrlo- bezwładnie na podłogę. Garawacka 
wą wyLlies\ony z sali. -Garawacka w milczeniu pochyliła się nad nim, 
pozostała na ławie oskarżon ,ch. cucąc go i podtrzymując mu dłoń
Oparta głową na obu rękach pla- mi głowę. 
kala cicho, na co wS!la:sywały pIp· Gdy sędzia-przewodniczący od
cy jej raz po raz podnoszone łka- czytał rod7.aj kary, którą sąd wy
Dlem. Tymczasem chwilI> oczeld- mierzyl obOjgu oskarżonym, Ga
wan ia przedlu:taly się. Minęła go- rawacka, nie podnosząc się z nad 
dzina, (lwie, a sąd nie ukazywał leżącego bezwładnie męża, wybuch
sie jeszcze na sali. Gdl.jeś, w ci- nęła głośnym płaczem. 
szy, w pokoj u n arar! praco w al n ,~d ~o Wyjściu sądu z sali posie
~alylll kornpleksf'm ollo1iczo o śd, dzen l usunięciu I)ubliczności stam. 
\( tórych l, on k retyzacj a mi al a zd p_ I tąd, gdy Garawackq służba wię 
cyclow " ć nie tylko o \\inie pod- zJenna ?,de~wała od męża, by od . 
są ! uych, ale i o ich życiu . Tei prow~dzlc Ją do Więzienia, Gara
pow,) ~ i mieji?-ca i rzeczy, lctóra Rię wackl, przy P01~Ocy strażników, 
o d bp;ała, niestety. nie było w sali powstał z PO?łOg1 i rozdarłszy ko
sądowp.j, gdzie publiczność, znle- szulę nayl~r51ach, wybuchnął obią 
cierpliwi ona l znudzona zbyt dłu- kanym ~mlechem. Po chwili spaz
girm oczeldwaniem, poczęla si ~ matycznte płaczącą Garawacl\ą wy-
zacllowywać jak w jaldejś sali Ili- prowadzono z sądno I 
do\..,.iskowej. Rozlllowy stawały Si l; ł _au 

He 07 6295 

" 
" 

0156296 
0156297 

Ze świata. 
Ile jest radjum na świecie. 
Tej naj d rogocennie.l szej a zarazem 

istotnie cenne.i na świecie substancji 
mamy wogólo zapas o wiele mniejszy, 
niż ogół przypu~zcza, jeżeli n, b. o tom 
kiedy myśli. Wedlug danych staty
;:; tycznych j es t wogóle na całym ś\l'ie
cio wszystkirgo około 100 gramów. 
czyli 10 deka radium: z czego większa 
część przypada na Amerykę. Te 100 
gramów rozdzielone jest w bardzo 
drobnych ilościach po licznych klini
kach, zakładach leczniczych, labora
torjach uczonych i zakładach przemy
słowych, Większe "zapasy" posiada,1ą 

Na Dom Sierot Herca. 
Georg Wygodzki mk. 200. 
l. S. Koenig mk. 100. 

Na Dom Sierot, Pomorska 9t. 

752 
790 

Maurycowie Goldberg mk. 100. 757 
W olfowie Sapirsztejn mk. 200. 75<:; 
11 kI. gimnazjum Szakina mk. 560. 784 

Na Dom Sierot, Zachodnia 20. 
II kI. gimnazjum im: Orzeszkowei 

mk. 470. 766 

Na Dom Sierot. Zgierska 40. 
Personel sekcji żywno§cioweJ przy 

Ł. Z. T.D. mk.~. ~ 

Na Talmud Tora rabina Majzla. 
Wolfowie Sapirsztajn mk. 200. 758 
Płotki er mk. 510. 788 

Biuro Ekspedycyjne Panek Porzfowyrb 

"EXTRA" 
Łódź, ul. Zielonn tI. 

w luściciel.; A. Złotows·ka. 
Załatwia ekspedycje paczek pocztowych. Ase

kuracja i wypłacanie zaliczek gotówką oraz dostar
czanie paczek nadchodzących do Łodzi do rąk 
adresatów. 62-3 

będą dzis, 8 lutego, r. b. 
w redakcji "Ułosu Pol." roza 
losowane między tych pre
nume.ratorów, którzy u
przednio wpłacą w admi
nistracji naszego pis111 u 
prenumeratę za m. luty. 

Dziś O godz. 8.30 wiecz, "N oc ~ Macedonji" Karnawałowa rewja łódzka w 2 akt. Nap. Wł. Polak. 
- Rozpocznie część koncertowa. 

Goseinne wyśtępy 2i!orji Fal ~;;:ew1ilki':.i prima-baleriny orJery 1 wowskiei i Józefll Brodelkiewicza. haletmistrza operetki nor.nańskief. 
nuza*UUiCWłWL!L 

T ea·ir "Co loseumU 

z : chodnia Ni! 53 

'Wy stępy zespołu UK~AłHMSKICH artystów 
przy wspóludz. art.,)'stld-primauonny Fałymy" 
:: : Ja~6l1tszewskiej .. Bajewsk~ej. I :: 

Dziś 

o g. 8.15 
wiecz. CYGANSKI TABOR 

W 2 akcie odtańczy ba). L, Lewicka tan. 
. "Hiszpańska Zebraczka-. === 

Bilety nabyte 11\ ważne na dzisiejue pned
stawienie. 



" Wtorek 8 111tf'!1;o 1921 r. 
~---------------------------------------~---

T eatr czynny własnym prądem. 

Najsłynniejsza gw·azda kinemato
graficzna, ulubienica publiczności 

Dziś ; dni następnych: 

WIr swej najnow92Zej kreacji, S-aktowym -dramacie p. t. 

Passe-Partout IJlewaine. 

~~~Zdolny, ZAPEWNIONY BYlI 

loyd 
Szobert i S-ka. -Towarzystwo Akcyjne 

Poznań. -Łódź, Piotrkowska· 120. 
Podajemy do wiadomo~ci iż objęliśmy i znacznie rozszerzyliśmy od 30 lat 

istniejące 'przedsiębiorstwo spedycyjne i transportów wodnych B. Nadelman. 
Jesteśmy przeto w możności załatwiać wszelkie zlecenia otrzymane od Szan. 

P. T. Klijentów. Gl6wnem naszem zadaniem jest zalatwiać tran -porty wszel-
kiego rodzaju, . 

finansować je, magazynować 
• 
I asekurować • 

Fachowo wyszkolony nasz personel daje gwarancie, że wszelkie zlecenia wy
pełniać będziemy snmiennle i akuratnie. 

Nasz oddział informacyjny jest tak zorganizowany, ~e daje natychmiast wy
czerpujące odpowiedzi na każde zapytanie. 

EKSPE yeJA POSPIESIN , 
• 

Łódź- oznań 
Łódź-Warszawa 

Poznań - Łódź 

arszawa - Łódź. 

Aby zadowolić ~yczenia Szanownych P. T. Jlliientów wprowadziliśmy 

pośpieszną samochodową komunikaCję 
łódź-Poznań, łódź-Warszawa i odwrotnie. 

Jesteśmy W momości w przeciągu 24 godzin dostarczyć towar do miejsca 
przeznaczenia. 

Oozekując łaskawych zleceń, kreślimy się z poważaniem 

Lloyd Wielkopolski 
Szober-t i S-ka.-Towarzystwo Akcyjne 

POZNAN, Wielkie Garbary 18. 
Oddziały: Wa szawa, ~alewki 33.--ł.ód~3 Piotrkowska 120 
-Gdańsk, Langgarten 47. - Zb~szyń - Wron i - Tczew. 

Zakład szc o'łkar~ki (sklep i 
były sprzedawca i wojażer, ustosunkowany u warsztat), egzyst. Jat 22, 'J, powodu 
bardzo poważnych fabrykantów w Łodzi, cie- wyjazdu iest do sprzedania. 
szqcy się wielkiem zaufaniem w całym kraju'l Wjadomość: Pabjanice, ul. Zam-
posil~dajllcy pierw,~zorzQdne referencje, równ ip7. k W' :1 
dobrze obeznany w fabrykacji towarów wló- owa nr. 7. . 'J-' 

kienniczych przystąpi chętnie do s1łółki ~.. ~...-
na przystępnych warunkach !lai'azje z kapita- WOle az· er 
lem 500,000 mk Ew. obejmie posadą odpo-
w~edzialnego samodziekne~.o klerow- obeznany w branży olejno,chemicznej, znając): 
n; a lub zastępcy szefa ua przystępnych wa- miejskie stosunki handlowe postukiwany do 
runkach. Oferty sub .,TIut" do adm. Gtosu~. Fabryki Przetworów Chemicznych. Oferty Sil b .Che· 

j'oH-l n:ikalif;ta" złożyć w adm .• Gł08U". 114;;-:1 

Handlowiec; 
prokurent i szef biura Tow. Akc., oheznany F 

mam do sprzedania 

cyJną, dobry ol'l?;anizator biurowości, posia.da-
z branżą bank0wą, fabrykacyjną i e!;SpedY.! 
jący dużo inicjatywy, dzielny buchalter i kO- lokolo 1000 kw. prQtów w suchej mieJscowo
respondent, doorze władający językiem pol- Bci, po1ączenie kolejowo na miej"cn. Zflinte
skim, niemieckjjn i rosyjskim, mniej francu- resowani zechcą złożyć oferty w "Gł\)sie" pocł 
skim, pragnąłby zmienić swoje stanowisko. "Torfowlsko", dla otrzymania bliż,;zyeb. in/ol" 
Łaskawe zgłoszenia uprasza sią złożyć w Adm. macii. f;' 11-2 

"Głosu" pod "Organizator". 617-1 -----.-.. .. 

1000 mk. na: • spóln -ka Dnia j ~o lutl'g'o zngin\,Jr ~ 
we (conto\V1!. I kasowa) l'raw;lnpodobuh w cn

z kapital.'m od jednego do dwuch miljonów ma- kierni Roszkowski!'go. l'rzci \'Y 7.n:d:.l'cll zechce 
rek poszukuje dobrze zaprowadzony intores w Ło- iakowe zwrócić za powyższ:m wrull".'l'odzeniem. 
oli.' Na żądnuie może być Jl;WaI;ancja hipoteczna. I. Kryszek, Kllińskiego 75, on \- . 73-l 
Of('rty pod H Wsp6Inik 200 M. S." proszę składać .~ ............ _---
w .Adm. "Głosu Polskiego". 1653-3 Dr. med. 

z 
~chweig 

Choroby oczu 

• 
Przyjmuje od 12-1 i 4-0 

Z3Iwadz&ta 6 . 

Dzial Budowlano-Kwaterunkowy Dow.Okr. Ch i. ekó 
Gener., Zachodnia 6.,1., uprasza Panów dosta,,- OPO y C rwe 
ców o złożenie ofert na zwózkę 224 wenery Z~ ': 
m;, sześc. drzewa opałowego z Dr. Lewkowlcz 
lasu Nadlesnictwa Regny i naładowaniu go na Konstantynowska 12. 
stacji Wykno Kolei Dyrekcji Radomskiej, Od 9 - I I od e - 8. Panie 0:1 

z podaniem ceny od zwózki i załadowania do' 5-G. 9H-~O 

wagon.n ~ m. sześc., o~az terminu ro~poczElcia Dr ludw'l~ F A-'ll{ 
ZWÓZkI l naładowanIa. Oferty wmne być. 1\ l 
zamkniąte z napisem: "Oferta na zwózkEl i nA.- Choroby skórnt' i wene. 
ładowanie drzewa to . 656-1 ryczne 

przyjm. od 2-3 i 6-8 w. 

Newrot .Ni 7. 

Od zaraz 
I'0szukujo jllkiegokoh' iekzn
,1ęc.ia żonaty, lat C{" izraeLta, 
Zna j Pozy k i i pc~cę biurową. 
Refel'encJe, knucja do 50.0l.l. 
Ofarty do "r;łosu(' dla ,.S. K." 

16~5-t 

Potrzebne 
9/\ zdolne binraJist:d do ""oj
skowej I1latytncji J!a wT-j[.t-ll 

na kr.'y, p,sz,\ce biegle Uli 
lIlusz,·ui.. Wyksztnlrenlc 4 -5 
1<11\30" e. Oferty ocotiete skIn· 
dnć: ul. G-go' Sierpnia (Bene. 
dykta) 2ó, między godz. 4-6 po 

potudn, u Wołkowiczn. 
rl:JO- ~ 

KUPUJĘ 

2 Lokomobile 
a i 1.2 JB". P. 

brylanty, złoto, srebro 
perły oraz stare zęby 
Płl\oę naj lepiej i prozę. 
się przekonac. Konstnn· 

la~i;;ęła legitymaoja na tynowska. 7, prawa one., 
imię i nazwIsko Pocz· [ piętro, Z. MIlirh. 

tn 63~--1 óO-20 
zupełnym porządku i pras~ duża. do tor:fu Z'):lberman Uszer ;lg {l bił S~;;liri"skaJÓzei~-;;bi~ 

~::~!!!!!!!!::~~!!~!!~!!!!~~!!!!~!:~:!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!::!!!!!~~e~l~ew~a~to~r~e~m~~d:o~~s~p:rz~e~d~a~ll~l~a.~:VV~la~d~o!m~o~s~Ć!:~~dO~W:Ó~d~O:SO:b:i:st:y~'i~~·Y~d!.::~d~O~W~Ó:d~O,BObiBty, wyd. ;; Łódź, Wodna j\~ 12, O. Janke. 567-2 w ł.odzi.H-3 w Brl1d7~:: .. """ 7~-3 

I I F
ortepian wydłuzony ta-, panienka z 5-klasowen.l Rolwagi resorowl', WOl.y przybłąkał się pies wil-

O ł 
. d b nio do sprzodania. Jul- wykształceniem, która l' różne, wózek, towllro· czek. Gdańska N2 H8,. n oSIp.n18 ro De' .iusza M 4, m. 11, lewa ot. ukończyła h ursa buch. webryki. Kilińskiego 28. m. GU. 651- 3 

Y U • Iparter, od 5-7. 7~-3 l. Mantinbańda, poszu.\ 17-6 -_. . ~""'.'" 
kuje posady biurowej. - Zdolna kobieta, znaJąflll 

'--------- Inteligen.tny, 21-letnl Oferty pod .M." 635-1 ~nsowy ,,~oberman" do gospodarstwo i szycie, 

A n ~ Kupu.ię meble, młodzl~nlec, znają~y'____ . __ ,1 sprzedama zaraz. Ul. szuka posady na przy.l.. dywany, gar. buchalt~r.Ję, poszukU1 e potrzebna zdolna pod- Długa ~ 90, Gersdorf, od, ehodnię. Oferty do "Gło
derob~. futra, bieliznę P081\!ly,]ako praktykant. ręczna do .magazynu .8-!ł wlecz GOI-3 ,su" sub "C. C." 622-1 
Wólczańska 4-3, Chrza- Ofert . .Y. s~b. ~obr~ rJJe2 suk~~n. d~sk~Ch ~. ~~-I Szkoła freblowskaK-:-We-t:. .. - --
~wicz. 659-2_40 rencJe o, ~ 0S;:_'_·_ rec lej, . maJó~_i geIta, Nawrot 12, przyj- Z'lflghl'nn" donmłDty' 
II. A Kuplę różne meble, Klac~ z~ zrebaklem za- !muje ohłopców i dziew-gg U Ui!~ U l'lUGa • 
n.. dywa.ny, gard ero- mlemę na dobrego ko- panna, znająca buchal- rzynkf od lat 4. 503-10 .... 
bę, bieliznę, płacę najle-,nla r~boczego .. Bracia terję, korespondencję,' Skrzypce włoskie kon_IAlllll.SJd Ar~n zgub. do
piej. Benedykta 28 m. 1 'l. Szczectnscy Prt;eJazd 15. pisanie na maszynie, pra-! oel'towe do sprzedan!lL wo(l osobisty, ~d. w 
parter, Łaznyk. S8-1v 4 1-3. gnie zmienić p o s a d ę. Nowo·Ce(!lelniana M 1 \l,. ŁodzI. 607-3 

A M
eble wyprzedam: łóż.. licznik. elektr. (Tomson- Zgłoszenia" sub. ,.Kore~- m. 15. Ob.ejrzeć można: "jzenbaum Noma Nachu

• kil. mat ra f Y Paryz) 10 amp. 100 - plJndentka do .Głosu. od 7-8 wlecz. 71-1ln ma zgubiła paszport 
otomanę' st6ł c~r~~~łl\' kiOtO volt, msllS;,;ynka el de- '72-1 zaginA.l pies rasy wilczej niemiecki, wyd. w Łodzi 

" 'ryczna zpamera o ... 652 3 
biurko,eiażeJ'kę. U1.Piotr- sprzedania. Ul. Pomorska poc~towe paczki za lat z obcl~tem uchem. Od- -
kowsla 2tH, m. 4. front. No ~16 648-9 wla prędko, wypłaca prowadZIĆ za wynagro- ot d k H le b'ł 

494-6 ., . - pobrania, asekuruje.Wla.- dzeniem: Konstantynow e a e na zgu I.a 
---:--:"'""-. - - Maszyna Singera oall!. sna pakownia. "Ja kor", ska U, Jezlerskl. kartę węglową· Pan-
A SYPlallllę.d ~.b? w~, kryta do sprzedania. Benedykta 1. 505-10 646-f} ska ó8. _ 628-1 

'. szafy, bIehzmarkl, Nowo.Zarzew ka N; 15 - ._--~ - O· W If b d '-
~6;-,kn:, materace sprzeda~ (u fryzjera) s 611-3 POkOjU umdblowane.l1.'o z Wypo~ycz~ maszynę do ronó~ o O~IRtyzg~YdBno 
Ję. PIOtrkowska 101. Kor- . . elektryczn., w sród· pIsama na dogod- w s '60 _~ 
czak. 645-1 potrzebna krawcowa na mieśoiu 'Poszukuje ka- nyah warunkach. Oferty w Łodzi. , 3 :. 
hłopiec mote się ~gi~- stałą robotę· Gdańska wal er. Zgłosz~n!a 'pod przyjmuje adm ... Gł?su· Dudelozyk Tauba H~nda C sić do praktyki do fel- (Długa) 121, lewa one .. ~Cena bez rózmcy do pod Jtt. "Underwood . zgub. dowód OSObIsty. 

czern. Nawrot 47. (,29-1 I piętro. Ulbr2clI. ~~2 admin ... Głosu~. 532-2 63R-2 wyd. w Łodzi. 636-3 

frydland Dawid zgubił 
kartę rej estracYiną, 

wyd. w Łodzi. 649-3 ---
Gos Mateusz zgub. legi-

tymację chlebową na 
'I osoby. 640-1 - _.-
!!isser Samuelllgub. tym· 
11 czasowy dowód osobi
sty, wyd. w Łodzi, oraz 
kartę powołania r. 1889. 

639-3 

Herman Hermalin zt;ub. 
paszport niemiecki, 

wyd. w Łodzi. 02·1-
._. 

Kliger Ajzyk zgub. par,z
port niemiecki, wyd . 

w Łodzi. 660-3 

Kuropatwa Salomon zgu
bił wykaz osobisty, 

wydany w Prusach, ora.z 
kartę powolania ]901 r. 

605-' 

Moerman bak zgu b. lio· Rozenewajg' SZflmSZIl Z~l1 
wód osobisty. wyd. w bit paszport nien.iee,

Łodzi. 030-;; ki" wyd. w Łodzi. 95 I !l 

MIcieIski Władysław z .... u 
bit wykllz osobIsty, 

wydany w Prusach. 
642-2 

flfarkowicz Mendel Sellg 
III zgubił dowód osobisty, 
wyd. w łJodzi. 6n~-~ 

OtWi~OWskiJózef zgub. 
kartę nartową Knrplll 

M 10. 6H-l 

Olesnicki Szaja Majer 
zgub. legitymację na 

1'> ('sób. Wsohodnia 6. 
627-8 

/lozental Je;'ma zgubiła 
\I kartę w,:glow!\. Rz~ow· 
ska ? 658-1 -----------
Szer Hirsz zgub, dowód 

osobIsty, wyd. w Wil
nie. 70-3 
~-,----_ ........... 
Szterling Mendcl zgubił 

legitymację na " 080-
by. Wólczańska 41. 

631-1 

Schiilde Albert zgubił 
pas7.port, wyeł. w Ło

dzi. Południowa 6~. 
637-3 

piotrkowski Gerszon zgu- Szreter Anna zgubiła. 
bił paszport}liemlecki, paszport niemiecki, 

wyd. w Łodzi. 623-3 wyd. w Koźminku. 87-3 

Platt Mordko zgubił kon- szreter Regina zgubiła 
cesję nil piwiarnIę· d ó bl t d 

K ł k · Ab b'ł Ce'gl' elnl'~na 61. 609-3 ow d oso s y, wy • oz OWS I ram zgu I ~ w Kożminku. 88-3 
dowód osobisty, wyd. wulgal'a Jan zgub. nad- ------ - ---

w Piotrko wie. 6U-3 lrartę oeł pAszportu z zgubiono paszport fami-
'- lijny na imię Szajbo· 
Markus Grunia zgub. leo fabryki Gajera, ksiąlecz- wic7. Józef Moszek Baj la. 

gitymację na 2 oso- kę związkową oraz 700 90-3 
by. Dzlelnn 9. 134-1 mk. Gdańska 76. 65~ - 3 .. ______ ~. __ 

--~~~-=u.=~~ __ .... __ --.... --~-= ____ --__ .... __ ----aa--.... ------------.... --.... -----------------.... --------------....... --------------.... Miesięcznie M. 120.-. Kwartalnie Mk 300.-. Za odno· OGLOSIENIA. Zwyczajne: 10 Mk. za wiersz nonpare lowy jednoszpl\ltowy. Dro!>ne: :3 M:, za wyraz, najmniej 30 M. 
slenłe dopłaca sie Wc. 15.- miesięoznie. P1'enumer&la 1. • Poszukiwanie pracy oraz zgubione dokumenty po 2 MI!:. Nadesłane: prLe(! tekstem 30 Mk., w tekście 

========:~ prze!! pocztę miesięcznie Mk. l!l5.-. KWllrtlllnie 400.- =======:.40 Mk., po tekście'20 MIr. za wiersz nonp. (str. 5 szp.). :,jeKr.J!:.>Ji: tj M1\:. za wier~ ... uonp, (str. i Szp) 
1I'!'ranicą Mk. '200.- miesięc'Cnie. 'Zaręczynowe t zaś!llbtnowe po ·Mk. 500 po tekś<lle. z!\ ter:nia. Ura;{l ~l. i ofiar ad . nieo.i pow' ada' 

Redakter i wydawca Wanda Sachsowa. W drallarni .Ołosu Polskieeo" .P1otrko'ó\<9ila 86 

• 




